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Krwawe dni nacjonalizmu niemieckiego. 

F o t o g r a f i a g ó r n a : Parafa nacjonalistycznego związku „Hackenkfeużlef w Halle, odbyła się pod troskliwą opieką policji. 
F o t o g r a f j a d o l n a : Gen. Ludendorff czyni przegląd sil nacjonalistycznych w Halle przed wielką walką ze związkami robotniczemi 

podczas której padło kilkudziesięciu rannych i kilku zabitych. (Photopress). 

Benesz opuszcza Rzym. 
Polska Agencja Tełegraficzim. 

Rzym, 17 maja. 
Jak słychać dr. Benesz, k tó ry dziś 

kontynuował konferencją z MussoUnim, 
wbrew pierwotnemu zamiarowi, już dziś 

k> -*eczorem opuszcza Rzym. Z tego wno-
c z y r \ że porozumienie między obu stro­
j o w i j z o s t a l o już całkowicie osiągnięte, 
droży, dr, Benesz będzie dziś na posłucha­
na ktćrj papieża nie jest Jeszcze ustalone, 
brasy, 

Układ graniczny rumuńsko-
sowiecki. 

Bukareszt, 17 maja. 
Polska Agencje Telegraficzna. 

Z powodu układu rumuńsko - sowiec 
kiego, zawartego w Kamieńcu, w spra­
wie komunikacj i granicznej na Dniestrze 
wydal rząd odpowiednie zarządzenia. 
Wedle tych zarządzeń, nad granicą bę-

zadaniem będzie wszelkie .zajścia zała­
godzić pokojowo'. Ogólne zarządzenia 
będą powzięte przez rosyjsko - rumuń 
ską komisję centralną, k tó ra też poweź 
mie decyzję w sprawie powrotu uchodź 
ców. Spodziewają się, że w ten sposób 
wszelkie dalsze nieporozumienia grani-

dzie utworzony szereg komisji , k tórych czne będą załatwione. 

U 

Z W O Ł A N I E KONGRESU ODŁOŻONE 
Waszyngton, 17 maja. 

Prezydent Colidge porozumiał się t 
przywódcami republ ikanów i demokra­
tów w sprawie odłożenia zwołania kon. 
gresu na 7-go czerwca. 
K O M U N I K A C J A N A P O W I E T R Z N A a 

PARYŻEM. 
Wiedeń, 17 maja 

Został znowu podjęty ruch powietrzna 
pocztowy na l in j i Wicdcri-Praga (Warszj 
wa) - Strasburg- Paryż i .Wiedeń-. Buda. 
peszt. -
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c a s i no 
D z i ś począ tek o g o d z . 3 - e j . M o n u m e n t a l n e a rcydz ie ło filmowa Dz iś p o c z ą t e k o godz. 3»ej. 

Z Y D L A T Y Z W Y C I Ę Z C A 
potężny drnmat lotniczy wykonany przez polska, wytwórnie .AEROFILM" według znanego lotnika i literata S t a n i s ł a w a Karp ińsk iego . 

W rolach głównych: Lena Heezynaszwili-KarpińsKa, JOZEF WĘGRZYN, Lili-Ljana ZielińsKa, 
ALEKSANDER ZELWEROWICZ, STEFAN JARACZ, Mieczysław FrenKiel, Nina Pawliszcze-

wa, FeiiKs Parnell i inni wybitni artyści scen warszawskich. 
Niebywała wystawa: Około 200 artystów i dziesiątki tysięcy statystów! Dziesiątki samolotów i samochodowi Ewolucje 

akrobatyczne i zdjęcia w locie! ,,- , - ---- ~ - - - -

Bo w czerwcu ma prosić Izbę o przedłużenie pełnomocnictw. 
Warsz. kor . „Repub l i k i " telefonuje: 
Wczoraj o godz. 8 wieczorem w gma 

chu prezydjum rady ministrów odbył się 
obiad pol i tyczny wydany przez premjera 
Grabskiego, Wz ię l i w n im udział mar­
szałkowie Sejmu i Senatu wicemarszał­
kowie, grupa senatorów, przedstawiciele 
wszystkich polskich stronnictw sejmo­
wych oraz rada ministrów in corpore. 

Obrady zagaił premjer Grabski , k tó ry 
stwierdzi ł , iż w opinj i publicznej oraz w 
prasie utar ło się przekonanie, jakoby 
przeprowadzenie sanacji skarbu za­
wdzięczać należy wyel iminowaniu parła 
mentu. Premjer podkreśl i ł , że pojęcie to 
jest mylne, bo w całej Europie panuje 
powszechna opinja, że parlamenty prze­
żywają obecnie kryzys. Każdy k ra j ma 
swój sposób, stara się z tego kryzysu 
wybrnąć. W Polsce znaleźliśmy swoistą 
drogę wyjścia z tego kryzysu parlamen­
tarnego. Nie wyrzekając się uprawnień 
władzy prawodawczej na rzecz rządu, 
ustanowiono drogą parlamentarną usta­
wę ramową, k tó ra daje rządowi szero­
k ie uprawnienia. Ustawa o pełnomoc­
nictwach nie ogranicza praw parlamen­
tu , i dala możność rządowi w szybkim 

tempie przeprowadzenia sanacji skarbu. 
Z tego wyn ika, że ponieważ pierwszy 
eksperyment dał tak porządane rezulta­
ty, powinniśmy uznać, że często Sejm bę 
dzie mógł znaleźć najwłaściwszą formę 
dla zrealizowania wykonania moich za­
miarów w dziedzinie gospodarczych w 
formie ustaw ramowych. Ustawy ra­
mowe powinny być naszym swoistym 
wyjściem z kryzysu parlamentarnego. 

Konkluzją przemówienia premjera 
było stwierdzenie, iż dokonana sanacja 
skarbu jest zasługą ciał prawodaw­
czych. 

Następnie wywiązała się dyskusja, 
w k tóre j poruszono obecną sytuację go­
spodarczą w Niemczech oraz zastana­
wiano się nad kryzysem przemysłowym 
i ustawodawstwem robotniczem. 

Poseł Bar l i ck i (P. P. S.) podkreśl i 
potrzebę utrzymania równowagi społe­
cznej dla sanacji skarbu, k tóra jak pod­
kreś l i premjer Grabski nie jest jeszcze 
ukończona. 

R O Z K Ł A D P R A C SEJMU. 
Warsz. kor . „Repub l i k i " telefonuje: 
Przed rozpoczęciem sesji sejmowej 

zwróci l iśmy się do marszałka sejmu Ra­

taja z zapytaniem co do przyszłych prac 
sejmowych. 

Marszałek Rataj oświadczył, ze 
Sejm będzie musiał się zająć uchwale­
niem budżetu. Marszałek ma wszelkie da 
ne, iż 3 czerwca wejdzie budżet na po­
rządek dzienny zaś między 5 a 15 l ipca 
prace sejmu będą prawdopodobnie za­
kończone z konieczności czas przemó­
wień w dyskusji nad budżetem, k tó ry zaj 
mie prawdopodobnie 60 godzin będzie 
musiał być skontygentowany. 

W końcu p. marszałek oświadczył, iż 
na odbytej konferencj i z premjerem 
Grabskim zakomunikowano mu iż rząd 
wniesie do Sejmu ustawę o przedłużeniu 
pełnomocnictw. 

Będzie to ustawa bardziej skonkrety 
zowana i wpłyn ie do Sejmu w czerwcu. 

Ustawy samorządowe nie będą przed 
miotem obrad obecnej sesji. 

PRZEDŁUŻENIE P E Ł N O M O C N I C T W 
D L A R Z Ą D U . 

Warsz. kor . „Repub l i k i " telefonuje: 
Z kó ł rządowych otrzymujemy nastę­

pujące informacje o ustawie w sprawie 
przedłużenia pełnomocnictw dla rządu 

F IASCO B A N K U GDAŃSKIEGO. 
Gdańsk, 17 maja. 

Agencja Wschodnia. 
,, Kur jer Gdańsk i " podkreśla fakt 

spadku akcj i Banku Gdańskiego. Akc je 
te spadły poniżej 17 guldenów przy kur­
sie nominalnym 100 i nie znajdują abso­
lutnie nabywców. Fak t ten t łumaczy się 
tym, że Bank Gdański zawiódł oczekiwa 
nia świata handlowego i w niczem nie 
przyczyni ł się do poprawy fatalnej sy­
tuacji k redytowej . Posiadacze akcj i nie 
przewidując żadnej poprawy w tym k ie­
runku, wyzbywają się ich, chcąc zreal i ­
zować gotówkę i odbić straty, poniesio­
ne przez dwumiesięczne więzienie kapi ta 
ł u w akcjach bez najmniejszej korzyści. 

„Kur je r Gdańsk i " jest zdania, że k u -
plectwo gdańskie winno zwrócić się do 
komisarjatu generalnego Rzeczypospoli 
tej o utworzenie oddziału Banku Polskie 

go w Gdańsku. Tego rodzaju prośba mia 
laby duże szanse powodzenia, a nie ule­
ga wątpl iwości , że Bank Polski przy­
czyni łby się do ożywienia handlu gdań­
skiego, przypominającego obecnie raczej 
cmentarz, niż rynek portowego miasta. 

U R Z Ą D D L A S P R A W MNIEJSZOŚCI 
W G D A Ń S K U . 

Gdańsk, 17 maja. 
„Kur je r Gdańsk i " donosi, że w Gdań 

sku czyni się ostatnie przygotowania u 
tworzenia przez wysokiego komisarza 
L ig i Narodów urzędu dla spraw mniej 
szóści narodowych. Ewentualnie nrucho 
mienie utworzonego urzędu pozostaje w 
związku z uchwałą, powziętą przez kon­
gres socjalistów w Rzymie. Ostateczny 
termin uruchomienia urzędu ma być 
ustalony przez sekretarjat L ig i Narodów. 

BEZPOŚREDNIA D O S T A W A 
W E Ł N Y DO Ł O D Z I . 

Polska Agencja Telegraficzna. 

BA-
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„MAISON CAPRICE" 
z WARSZAWY, Niecała 10 tel. 188-28 
po powrocie z P A R Y Ż A i W I E D N I A przyjechała do 

ŁODZI, Piotrkowska 117 m. 2 
3661 z o s t a t n l e m l m o d e l a m i g o r s e t ó w , p a s k ó w I s t a n i k ó w . 
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Do P. P. Członków [9 

Zarząd Związku zawiadamia nlnlejszem, że zwołane na dzień 19 maja (poniedziałek) ^ 

W A L N E Z G R O M A D Z E N I E p 
nie odbędzie się w wyznaczonym terminie, natomiast odbędzie się z2 

w ś r o d ę dn ia 21 m a j a o g o d z . 7 -e j w iecz - H 
w lokalu, Narutowicza 32. 53 

Krajowy Związek Przemyślu Włókienniczego ^ 

Gdańsk, 17 maja. 
W najbliższych dniach p rz /bywa do 

Gdańska parowiec amerykański „De ła-
vare" z ładunkiem bawełny, przeznaczo­
nym dla fabryk w Łodzi . W ten sposób 
rozpoczyna się bezpośredni transport 
bawełny z por tów amerykańskich do por 
tu gdańskiego, zainicjowany przez nor­
weską linję okrętową. Dotychczas bo­
wiem surowiec n iety lko do Polski ale do 
Europy środkowej i wschodniej koncen­
t rowany by ł w Bremie. 

Dnia 20 maja rozpoczną się w minister-
stwie skarbu narady pod przewodnict­
wem premjera w tej sprawie. 

Wedle propozycj i premjera nowa u* 
stawa ma zawierać pełnomocnictwa w 

dziedzinie zaciągnięcia poż. akcj i osz­
czędnościowej i sprzedaży majątków pań 
stwowych, bilansu płatniczego i handlo­
wego spraw podatkowych oraz najważ­
niejszych spraw gospodarczych. 

L E W I C A NIE BIERZE U D Z I A Ł U W 
KONFERENCJ I KRESOWEJ . 

Warsz. kor . „Repub l i k i " telefonuje: 
Wczoraj w dalszym ciągu odbywały 

się narady nad uzdrowieniem stosunków 
na kresach. 

Na obrady te jednak nie przyby l i 
PPS. ani Wyzwolenia, Poseł Wojewódz­
k i (Wyzwolenie) zapytany przez dzien­
nikarzy dlaczego partja jego nie bierze 
udziału w obradach oświadczył, iż przed 
stawiciele lewicy nie mogą wziąć udzia­
łu w konferencj i , na k tórą nie zaproszo­
no przedstawiciel i mniejszości narodo­
wych. 

DOCHÓD Z M O N O P O L U TYTONIO* 
W E G O . 

Warsz. kor. „Repub l i k i " telefonuje: 
W niektórych dziennikach pojawiła 

się w sprawozdaniach posiedzenia komi­
sji budżetowej notatka, że komisja obni­
żyła prel iminowany w przedłożeniu rzą-
dowem dochód z monopolu tytoniowego 
w sumie 107 mil jonów złotych do sumy 
70 mil jonów złotych. Wiadomość ta jest 
nieścisła, gdyż w przedłożeniu rządo-
wem przyjęto czysty dochód z monopolu 
tytoniowego w sumie 70 mi l j . zł, a nic 
107 mi l j . zł. Uchwała zatem komisj i pc 
k rywa się w zupełności z przedłożeniem 
rządowem. 

aHHHHHBHHH^^ 

Z okazji 40-to-lecla pracy p. J A K Ó B A S T E I N A 
A l la r t Rousseau & Co. składa Jubilatowi serdeczne Życzenia 

w firmie 

9 
aft 

SeKcja Kupców przędzy czesanKoweJ 
przy Gentr. Związku Kupców I Przemysłowców 

Województwa Łódzkiego, Piotrkowska Nr. 10 

Z intencji powyższego jubileuszu ofiaruje sekcja miljard marek 
na Łódzkie Żyd. T-wo Dobroczynności. 

Pieniądze są do odebrania u p. H . M a ł a c h o w s k i e g o — ulica 
Sienkiewicza Nr. 9. 

t i . i u l i j l i i i f u 
Niesamowita historja. — 
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Złota niewola dziennikarstwa. 
Przed k i l k u dniami ukazało się na pół 

kach księgarskich nowe dzieło prof. Szy 
mona Aszkenazego, złożone ze starych 
jego rozpraw i ar tyku łów, powstałych 
podczas wojny europejskiej. W najbliż­
szym czasie zamieścimy sprawozdanie z 
tej książki, obecnie jednak pragniemy 
zwrócić uwagę na zawartą tam małą roz 
prawkę p. Ł „Propaganda" (Móntreux, 
1916), traktującą o nieumiejętności na­
szej posługiwania się prasą światową. A u 
tor podaje najpierw cały szereg przyk ła­
dów zależności materjalnej prasy od rzą 
dów swoich i obcych, oraz potężnych u-
grupowań gospodarczych, poczem stwier­
dza, iż propaganda polska zagranicą nie 
umiała podczas wojny zabrzęczeć „argu­
mentami" i to jest jeden z momentów, któ 
re utrudniały nam w tym ciężkim okresie 
pracę polityczną. Niestety, szanowny pro 
fesor ma zupełną rację pod tym wzglę­
dem. Prasa europejska i amerykańska 
jest zupełnie zindustrjalizowana i służy 
częściej interesom tego, k to płaci, niż 
własnej ojczyźnie i społeczeństwu. Do 
szczytu korupcj i dochodzą stosunki we 
Franq' i , gdzie potężne organy stają się aż 
niekiedy narzędziami szantażu. Niedawno 
jeszcze temu, bo rok zaledwo zbuntowała 
się tam grupa młodych dziennikarzy ra-
dykalno-socjalistycznych i ogłosiła skład 
k i publiczne na ufundowanie niezależne­
go pisma (,,Quotidien"), którego pierw­
szym krok iem by ło ogłoszenie wykazu 
łapówek, pobieranych przez prasę pa­
ryską. 

W Polsce aż do ostatnich ezasów wy­
padk i korupcj i należały do niezwykłych 
rzadkości. Społeczeństwo nasze zachowa 
ło jeszcze wiele że tak powiemy — dziew? 
ćzej moralności i n iezwykle surowo gani 
wszelkie próby wprowadzenia do Polski 
francuskich, amerykańskich i austryjac-
k ich wzorów, gdzie każdy nieomal ar ty­
ku ł opłacany jest przez osoby i sfery za­
interesowane. Godzi się przypomnieć, że 
podczas długoletniej okupacji rosyjskiej 
nic zdarzało się, aby poważny jakiś dzień 
nik stanął pod zarzutem pracy pol i tycz­
nej za carskie pieniądze. Okupacja nie­
miecka dała nam w darze k i l ka jaszczur 
czych piśmideł, grupujących się dookoła 
nieszczęsnej pamięci „Godziny Polsk i " , 
ale żywo t k w i jeszcze w pamięci społe­
czeństwa to uczucie wstrętu, z k tó rym 
spotykal i się powszechnie aranżerowie im 
prezy okupacyjnej i ich duchowe dziecię: 
dzień wypędzenia okupantów by ł dniem 
uduszenia „Godziny" , k tóra nie zdołała 
zjednać sobie sympatji nawet wśród opła 
cających ją niemców-najeźdźców. Pań­
stwo w swej działalności poli tycznej musi 
korzystać nawet niekiedy z usług szpie­
gów i sprzedawczyków, ale nie uznaje 
nigdy ich zasług, honorując je srebrnika­
mi, a nie szacunkiem dla cudzej pracy. 

Ostatnio zaszedł jednak fakt, k tó ry 
do głębi obruszył opinję publiczną, ą w 
kołach prasy uczciwej wzbudził odruch 
wstrętu: oto rozgłośny senator Hammer-
ling, wykreślony, zresztą, ze stronnictwa 
,.Piast", a dokładnie „przewietrzony i 
przeświet lony" przez „Kur je r Poranny", 
k tó ry opubl ikował dawne jego dzieje w 
Ameryce, pozwol i ł sobie na „ t r i c k ' , ma­
jący na celu poprawę jego akcji moral­
nych w opinj i . Za pośrednictwem biur 
ogłoszeniowych rozesłał on do całego 
szeregu organów prasowych polskich wie l 
k i ar tykuł , opiewający zasługi i honory, 
czynione jemu — senatorowi Hammerl in 
gowi — w Ameryce podczas ostatniej po 
droży. Ogłoszenia kolosalnej wielkości, 
za k tó re według stawek reklamowych 
pfasj, musiałby zapłacić po k i l ka railjar 

dów marek każdemu pismu. Dwadzie­
ścia pięć redakcji miało otrzymać razem 
około ośmdziesięciu mil jardów, pod wa­
runkiem, aby nadesłana reklama nie róż­
niła się niczem od redakcyjnego tekstu, 
a więc jaknajlepiej wprowadzała w błąd 
czytelnika. Za jakieś 9—10 tysięcy dola­
rów p. Hammerl ing zechciał zwyczajnie 
kupić sobie sumienie społeczne, jakim 
jest prasa, opromienić swe imię, nadszar 
pane mocno, aureolą własnych pochwał! 
Dziesięć tysięcy dolarów — drobnostka 
dla tego finansowego potentata, k tó ry za­
rabiał mil jony dolarów na swym właści­

wym zawodzie — przekupywaniu prasy 
obcojęzycznej w Ameryce podczas wo j ­
ny. . . 

Niewiele znalazło się wprawdzie pro­
stytutek prasowych, które za marne gro 
sze włamały w swe szpalty ar tykuł Ham-
merlinga, ale ??.m fakt w części udanej 
pr^by p r i ekup i fwa zmusza prasę, która 
ma pretensje, by zaalarmowała opinję pu 
blicł-ną i przestrzegła ją r u e d sprzedaw­
czykami. Jedno z pism, które złapano 
na gorącym uczynku, próbowało bronić 
się, iż prasa nie jest urzędem śledczym 
i nie ma obowiązku badania treści ogło­

szeń! Słusznie, ale nie wtedy, gdy pry ­
watną reklamę zamieszcza się w redak­
cyjnym dziale, by tumanić ogół czytelni­
ków. Jeśli pan Hammerl ing ma pasję do 
ogłoszeń, niechaj reklamuje się razem z 
cyrk iem, gdzie pokazują tresowane świ ­
nie, z Szylerem-Szkolnikiem, k tó ry „ od ­
gaduje przyszłość", z maścią na porost 
włosów i ze świetnym środkiem „An ty - ; 
parch" , k tó ry leczy odnośną chorobę u 
koni... Przytu łek na szpaltach redakcyj­
nych mogą dać mu t y l ko prasowi sprzc-
dawczycy. 

Czesław OłtaszewskL 

Interwencja obca z powodu mniejszości. 
Sprawa mniejszości narodowych, przez 

ty le lat zaniedbana i zabagniona, nagle 
wtoczyła się u nas na porządek dzienny 
czołgiem wojennym. Wt rąc i ł y się do niej 
czynniki obce, atakując rząd polski z 

dwóch stron. Z jednej strony wystoso­
wał do rządu notę p. Cziczerin, z d ru ­
giej wystąpi ły z ostrym protestem francu­
skie koła lewicowe, k tóre obecnie już 
są rządzącemi. O ile pierwsza interwen­
cja ma na celu wyciągnięcie korzyści po­
l i tycznych, druga odznacza się szczero­
ścią intencji. A ie właśnie dlatego, by po­
kazać, że umiemy odróżniać przyjaciel­
skie rozgoryczenie od wrogiej napaści, 
należy protest francuski t raktować po­
ważnie i niewolno nam uciekać się do 
lekkomyślnych odruchów lub do suma­
rycznych zaprzeczeń, k tóre mogą bar­
dziej nam zaszkodzić niż pomóc. 

Przedewszystkiem pozbądźmy się fra 
zeologji, że odezwa el i ty francuskiej, ży 
wiącej dla Polski jaknajccrdcczniejszc 
uczucia, skierowana jest przeciwko pań­
stwu polskiemu. Jeżeli mniejszości naro­
dowe są u nas krzywdzone, to wina cią­
ży nie na Polsce, lecz na rządzie, przy­
czem może nie ty le na teraźniejszym, 
zbyt zaabsorbowanym sanacją skarbową, 
ile na poprzednich, tudzież na tych par-
tjach, na k tórych owe rządy się opie­
rały. Innemi słowy, niehumanitarny sto­
sunek do mniejszości jest wynik iem pa 
nowania u nas reakcj i , k tóra nielepiej 
t raktuje pracującą' polską większość, a 
czasami nawet gorzej. 

Jeżeli w ten o twar ty sposób demo­
kracja polska postawi kwestję, dojdzie­
my łatwo z demokracją francuską do 

porozumienia, Niestety pierwsze k rok i , 
jakie część lewicy zaczyna stawiać, bu­
dzi obawę, że nie t y l ko nie poprawimy 
śród obcych kó ł postępowych opinj i o 
naszych stosunkach, lecz poprzemy dość 
rozpowszechnione na świecie zapatrywa­
nie, że w Polsce niema jeszcze istotnej 
lewicy. Uwagi te nasuwają się z powodu 
potraktowania tej sprawy w komisj i sej­
mowej i wystosowania przez pos. Thu-
gutta l istu do Painlevego. Pos. Thugutt ' 
z pewnością dobrze myślał. Powiedział 
on sobie prawdopodobnie: wyciągnę po 
raz ostatni prawicę z błota, ale wzamian 
za uwolnienie jej od kompromitacj i wo­
bec naszych zagranicznych przyjaciół, 
będzie ona musiała załatwić sprawę mniej 
szościową sposobem wewnętrznym, aże­
by do skarg więcej nie by ło powodu. 
Tymczasem przebiegła prawica komentu 
je jego sprostowanie całkiem inaczej. 
Prasa endecka, zamieszczając skwapl iwie 
na swych łamach list p. Thugutta, do­
daje z t r iumfem: „To , że oświadczenie 
takie wychodzi nic od po l i tyków prawi ­
cowych, ale od przywódcy radykalnej 
polskiej lewicy, powinno przekonać tak­
że lewicowych po l i tyków i uczonych fran 
cuskich, że padl i ofiarą niesumiennej pro 
pagandy wrogów Polsk i " . 

A to jest głos jeszcze najbardziej u-
miarkownny. Inne pisma reakcyjne 
wszczęły na t le protestu francuskiego 
nową akcją podburzającą z czego wyn i ­
ka, że prawica niety lko nie myśl i o po­
prawie ich dol i , lecz zamierza ich spe­
cjalnie ukarać, a przecież ona u nas na 
razie w poli tyce decyduje. A wrażenie 
listu zagranicą? Przedewszystkiem zazna 
czyć trzeba, żc pos. Thugutt nie by l tym, 
k tó ry winien by ł się z tak im listem zwró 
cić, bo już od demokracji francuskiej o-

trzymał votum nieufności. Przed k i l ku 
tygodniami rozmawiał w Paryżu z p. Pain 
lcve, opowiadał mu jak sądzić wolno z 
wywiadu, o wszystkich sprawach po l ­
skich, a w szczególności o położeniu 
mniejszości, a mimo to, czy może właśnie 
dlatego, p. Painleve protest podpisał. Wie 
bardziej przekonywający jest l ist teraź­
niejszy. Wyobraźmy sobie, że adresat nic 
nic wie o stanie sprawy, lecz dowiaduje 
się o niej t y l ko z l istu i każe sobie refe­
rować prasę polską z tego dnia, w k tó­
rym list został opubl ikowany. I czegóż 
się dowie? 

Pan Thugutt pisze, że jest przewod­
niczącym specjalnej komisj i , powołanej 
przez sejm już od k i l ku miesięcy dla zba­
dania organizacji naszego więziennictwa. 
Tymczasem prasa z dnia 15 maja donosi, 
że komisja ta powołana do życia 19 lute­
go odbyła w dniu 14 maja pierwsze po­
siedzenie. A przecież to nie była komisja 
do zbadania jakiejś rzeczy obojętnej i nie-
pilnej, lecz wyznaczona została na skutek 
skarg przedstawiciel i strony zaintereso­
wanej na porządki , czy nieporządki, o 
które j — coprawda w formie zapewne 
mocno przesadzonej — protest francuski 
opowiada rzeczy tak straszliwe. Dbałość 
więc samego p. Thugutta o tę doniosłą 
prawe znajduje się pod znakiem zapyta­
nia. Dalej, jeżeli komisja odbyła pierwsze 
posiedzenie dopiero po monicie f rancu­
skim, to tembardziej p. Thugutt nic jesz­
cze nie zbadał, a zatem wogóle niema 
jeszcze nic w tej kwest j i do powiedzenia 

Istotnie list nic nie mów i poza przyrze­
czeniem dostarczenia wyn ików tej.~ moc­
no spóźnionej inspekcji. Wreszcie z całe­
go konglomeratu poruszonych w odezwie 
spraw, p. Thugutt wyciąga tylko sprawę 
więziennictwa. Czyżby tedy nie lepiej p. 
Thugutt przysłużył się interesom polskim 
zarówno wewnętrznym, jak i zewnętrz­
nym, gdyby postawić tę kwestję szczerze, 
dementując t y l ko przesady? 

Ty le co do odezwy francuskiej. Co 
się tyczy noty Cziczerina, to odpowiedź 
min. Zamojskiego w części merytorycznej 
jest doskonała. Sowiety, które gnębią t i 
siebie zarówno mniejszości narodowe, jak 
i większość rosyjską nie mają moralnego 
prawa do wtiącania się w stosunki obce. 
Co się tyczy stanowiska zasadniczego, t a 
oznacza ono pośrednio zrzeczenie się 
przez Polskę prawa do obrony mniejszo­
ści polskiej w Rosji, jakko lwiek traktat 
rysk i bardzo wyraźnie zabezpiecza pola­
kom rosyjskim ściśle określone prawa, a 
tem samem Polska jako jeden z kont ra­
hentów ma prawo zwracać uwagę na po­
gwałcenie tych praw przez sowiety, po­
dobnie, jak ma prawo protestować prze­
c iwko naruszeniu każdego innego arty­
ku łu t rak ta tu . Koncepcję w duchu zwę­
żającym podsunął w przededniu min. Za­
mojskiemu p, Stroński, ale rzecz charak­
terystyczna, że w te) samej „Rzeczypo­
spol i tej" feljetonista okazał sią poważ­
niejszym komentatorem t rak ta tu niż jego 
pozujący na powagę redaktor. 

Admonitor . 

Hiepowodzenia Benesza w Rzymie 
Rzym, 17 maja. 

Prasa włoska omawiając wizytę Be­
nesza, zaznacza, że o i le wizyta ta ma 
przynieść korzyść należy Benesza nau­
czyć dwuch rzeczy: 1) że obecne Włochy 
nic są już te, k tóre podpisały n iekorzy­
stny dla nich t raktat pokojowy, oraz 2) 
żc i i tworzenie b loku kontynentalnego, o 
k tó t y zabiega Benesz nic jest zgodne z 
tnte esami Włoch . 

W dniu wczorajszym Benesz udzieli ł 
wywiadu przedstawicielom prasy włos­
k ie j , w k tó rym starał się wykazać, że 
przymierze z Francją, niestoi na przesz­
kodzie zawarciu sojuszu z Włochami na 
podstawach tak ich, na jakich zawarty 
by ł uk ład z Jugosławją. 

W e włoskich kołach pol i tycznych za 
patrują się krytycznie na misję Benesza. 
Wiochy uważają Czechosłowację za ek­
spozyturę panslawizmu, k tó ry nic leży 
w interesach Włoch . Wciągnięcie Polski 
do Małe j Entnty by łoby ostatnim ogni­
wem tego projektu. Polityczne sfery włos 
k ie podkreślają fakt , że sfery warszaw­

skie nie zrobiły nie dla zbliżenia włos­
ko-polskiego, Jakkolwiek wszelkie sym-
patje narodu włoskiego są po stronie Pol 
ski. 

WŁOSKO - C Z E S K O S Ł O W A C M P A K T 
PRZYJAŻNL 

Pofslca Agencja Telegraficzna 
Rzym, 17 maja. 

Mussolini i Benesz ustal i l i brzmienia 
paktu o przyjaznej współpracy między 
obu krajami, mającego na celu zapewnie­
nie utwierdzenia pokoju oraz utrzymania 
zdrowej sytuacji ekonomicznej w Euro­
pie środkowej. 

Według oświadczeń złożonych przez 
Benensza, nowy uk ład włosko - czesko-
słowacki jest niezależny od uk ładu w ło -
sko-jugosłowiańskiego, choć jest jego u-
zupełnieniem. 

M A S A R Y K SPOTKAŁ SIĘ M U S -
SOLINIM. 

Pokka Agencja Telcgraficr-w. 

Rzym, .. maja. 
Prezydent Masaryk spotkał sią W 

Tormin i z Mussolinim i odbył z nim kon-
lercncję. 

A M E R I K A POŻYCZA. 
Polska Agencja Telegraficzna. 

Nowy Jork , 16 maja. 
Oprócz potyr.'.?ri czechosłowackie; w 

Stanach Zjednoczonych została tu doko­
nana pożyczka dla Meksyku, Rząd meksy 
kański otrzymał pożyczkę w kwocie 50 
tysięcy dolarów-

ŚMIERĆ K R Ó L A S T A L O W E G O . 
Specjalna służba telegraficzna „Republiki". 

Nowy Jork. maja. 
Po dłuższej chorobie zmarł t u Charlest 

Szwab, prezes amerykańskiego t rustu 
stalowego i jeden a najwybitniejszych lu­
dzi w Stanach Zjednoczonych. Szwab 
niedawno odwiedzi ł Europę. , ?" * » 



fetr. 4 r? E P O B L I K A" 

Kredyty dla zażegnania kryzysu w przemyśle, 
Polityka kredytowa rządu, Banku Polskiego i banków prywatnych. 

Warsz. kor . „Repub l i k i " telefonuje: 

W dniu 15 bm. pod przewodnictwem 
wice-ministra Klarnera odbył się dalszy 
ciąg narad w sprawach kredy tu . Pierwszy 
zabrał głos dyr. naczelny Banku Polski? 
go p. Mieczkowsk i , charakteryzując sta­
nowisko Banku Polskiego w pol i tyce k re 
dytowej. Rola Banku Polskiego w obec­
nym przesi leniu kredytowem musi być 
skromna, gdyż jest on skrępowany tak 
co do formy, jak i co do ilości k redy tów: 
kredyt w Banku Polskim ogranicza się 
wyłącznie do kredytu wekslowego. Po­
nieważ Bank Polski ze względu na ko ­
nieczność zagwarantowania stałego ku r 
su złotego musi utrzymać w początkach 
przynajmniej 60 proc. pokryc ia obiegu 
złotem i walutami , przeto na cele kredy 
tu gospodarczego — zgodnie z bilansem 
otwarcia — nie ma do dyspozycji więcej 
nad 100.000.000 z łotych. Z sumy tej wy ­
dano dotychczas 25. in i l j . zł., ostrożność 
bowiem przy udzielaniu k redytu każe w y 
msgać pierwszorzędnego materjału wek 
slowego, — Co się tyczy stopy procen­
towej, to — zdaniem dyr. Mieczkowskie 
go — Bank. Polski nie może być regula­
torem stopy procentowej dopóki panuje 
u nas brak kapi ta łów pieniężnych. 

Dyr . Kaden przedstawił następnie sta 
nowisko banków prywatnych, zaznacza 
jąc, iż i one znajdują się w trudnem po­
łożeniu i nie mogły wpływać na rynek ka 
p i ta 'ów pieniężnych, ponieważ rynek 
ten jest obecnie całkowic ie rozbi ty. Do­
piero odbudowa r ynku kapi ta łu pienięż 
nego może wyleczyć k redyt handlowy. 

W dalszym ciągu zabieral i głos pos. 
Ł y acewicz, pos. Diamand, dyr. Batag-
l ia i pos. Wierzb ick i , przyczem jedni mó 
wcy domagali się rozszerzenia działal­
ności kredytowej Banku Polskiego, pro-
pnni jąc zwiększenie kapi ta łu zakłado­
wego Banku Polskiego, przez aport rzą­
du i kapi ta ł zagraniczny, podkreślając, 
' i k redyt k ró tko terminowy jest niedosta-
t e c t y do uzdrowienia sytuacji obecnej i 

że i^czbędny jest długoterminowy k re ­
dy', inwestycyjny, inni zaś k ład l i nacisk 
na konieczność oddziaływania na obniżę 
nie stopy procentowej przez opinję spo­
łeczną i represyjne środki sadowe. 

Wice-minister K lamer stwierdzi ł , iż 
podwyższenie kapi ta łu zakładowego Ban 
k u Polskiego przez aport rządu nie jest 
możl iwe, ponieważ rząd sprzedał cały 
swój zapas złota Bankowi Polskiemu, a-
by Bank mógł rozwinąć w całej pełn i i 
z w i t l k ą swobodą operacje kredytowe. 
W celu dopomożenia przemysłowi w 
obecnej sytuacji rząd w najbliższym cza 
sie ulokuje w Banku Gospodarstwa K ra ­
jowego większą sumę, k tó rą Bank ten 
będzie mógł użyć na cele kredytowe, 
k tóre będą leżały w ogólnym interesie. 

Dalszy ciąg narady odłożono do dnia 
n; fsępnego. 

* * 
W dniu 16 b. m. komisja do spraw k re 

dy tu Rady gospodarczej zakończyła o-
brady nad pol i tyką kredytową. Na 2-im 
posiedzeniu zabieral i głos pp. minister 
przemysłu i handlu K iern ik , posłowie: 
Jaroszyński i Szydłowski, dyr. Szymań­
ski , Bataglia i Natanson. 

Kończąc obrady wice-minister skar­
bu p. Cz, K lamer oświadczył, iż wysu­
nięte podczas dyskusji postulaty . po 
szczegółowem rozważeniu przez rząd 
zostaną z ' odpowiednimi wnioskami 

przedstawione na plenarnem posiedze­
niu Rady gospodarczej. 

K R E D Y T Y D L A R O L N I C T W A . 

Warsz. kor , „Repub l i k i " telefonuje: 
W, 'dniu 16 bm. pod prezwodnictwem 

wice-ministra Klarnera odbyła się kon ­
ferencja z przedstawicielami ro ln ic twa, 
na k tóre j zabieral i głos pp. : Fudakow-
sk i , Jaroszyński, Chmielewski, Popław­
ski , Szymański, Żół towski i Wojewódz­
k i . Wskazywano na trudności, w jakich 
znajduje się ro ln ic two z powodu obcią­
żenia podatkami państwowemi i komu­

nalne mi, świadczeniami specjalnęmi, 
zwłaszcza, że cena zboża jest na rynkach 
prowincjonalnych znacznie niższa, niż 
wykazują giełdy i że porównanie cen 
płodów z wy tw^ ami przemysłu przema­
wia na niekorzyść ro ln ictwa. Jako śro­
dk i zaradcze zaproponowano uregulo­
wanie eksportu płodów rolnych i bydła, 
przyjmowanie weksl i rolniczych przez 
Bank Państwa, utworzenie specjalnego 
k redy tu dla ro ln ików, t raktowanie wek­
sli rolniczych jako weksl i handlowych, 
zakupywanie l istów zastawnych przez 
PKO. w celu podtrzymywania ich kursu, 
gwarancji rządu do otrzymania pożyczki 
zagranicznej, k tóre j uzyskanie jest moż­
l iwe przez zawarcie umowy kompensa­
cyjnej na wywóz różnych produktów ro i 
nych. 

Wice-minister Cz. K lamer przyznał, 
iż położenie ro ln ictwa jest równie trudne 
jak przemysłu i że życie gospodarcze 
musi być przez rząd t raktowane jednol i­
cie. Stosunki w t ym k ierunku idą k u lep­
szemu. Co się tyczy kredytu p. wice-mi­
nister K larner podkreśl i ł , iż rząd z chwi ­
lą zaprzestania d ruku marek nie może 
udzielić k redytów. Rząd może przyjść 
t y l ko z drobną pomocą, niewspółmierną 
do potrzeb kredytowych przemysłu i ro i 
n ictwa, k tóre wedle obliczeń sfer gospo­
darczych sięgają jednego mi l jarda zło­
tych (wartość 61tygodniowej produkcj i) . 

Sprawa udzielenia odpowiedniej gwa 
rsncj i w , raz ie możności zawarcia poży­
czki zagranicznej będzie przedmiotem 
przychylnych obrad. 

P O S T A N O W I E N I A R A D Y B A N K U 
POLSKIEGO. i 

Polska Agencja Telegraficzna. 

i Warszawa, 17 maja 
Rada Banku Polskiego na ostatniem 

posiedzeniu omawiała zasady po l i t yk i 
walutowej i k redytowej Banku. I Bank 
będzie dążył do tego, aby pokryc ie z ło­
tem, bi letów w banku w pierwszym okre 

sie jego działalności wynosi ło 60 procent 
czyl i dwukrotn ie przewyższało statutowe 
normy złotego zabezpieczenia. Przy 
znacznym rozszerzeniu kredytu , bank 
państwa ma ściśle przestrzegać zasady 
statutu, aby podstawy do dyskonta by ły 
wyn ik iem dokonanych obrotów gospo­
darczych. 

Rada Banku postanowiła zwołać nad 
zwyczajne walne zebranie akcjonarju-
szów na dzień 16 czerwca w pierwszym 
terminie, a 17 w drugim terminie, Po­
rządek dzienny zebrania obejmuje wy ­
bory uzupełniające do rady Banku, zmia 
nę art , 18 i 19 statutu w t ym k ie runku, 
aby akcjonariusze, posiadający mniej niż 
25 akcj i , zyskal i możność wykorzysta­
nia głosu na walnem zebraniu przez peł­
nomocników. 

Rada Banku wyłon i ła z siebie t rzy 
stałe komisje: bilansowo - budżetową.' 
walutowo - emisyjną i kredytową. 

N A R A D Y N A D K R Y Z Y S E M W PRZE­
MYŚLE. 

Warsz, kor . „Repub l i k i " telefonuje: 
Dnia 17 b. m. rozpoczęły się w mini­

sterstwie przemysłu i handlu narady nad 
kryzysem w przemyśle. W obradach 
wzię l i udział minister przemysłu i handlu 
p. Kiedroń, delegat ministerstwa pracy p. 
K lo t t , wiceminister skarbu p. Klarner, 
sekretarz komi tetu ekonomicznego inż. 
Widomski , posłowie Andrzej Wierzb ick i 
Chąciński, Chądzyński i Żuławski , oraz 
delegaci następujących związków: Zje­

dnoczenie zawodowe polskie (N. P. R.), 
Związek stowarzyszeń zawodowych w 
Polsce (P. P. S.), Chrześcjańskie zjedno­
czenie zawodowe (Ch. D.), Związek pra 
cowników handlowych, Centrala praco 
wn ików handlowych, Centralny związek 
przemysłu, handlu, finansów i górnictwa, 
Związek przemysłowców górniczych i 
hutniczych, Związek hutniczy i Związek 
przemysłowców włókienniczych w Ło« 

dzi . 

Kanclerz Marhs utworzy nowy gabinet. 
I jest gotów powierzyć nacjonalistom kilka stanowisk ministerjalnych. 

Nacjonaliści jednak dążą do kompletnego opanowania nowego rządu. 
Ber l in , 17 maja. 

Polska Agencja Telegraficzna. 
Przywódcy dotychczasowej większo­

ści rządowej odbyl i wczoraj konferencję 
której wyn ik iem by ło stwierdzenie fak tu , 
że planowany b lok środka nie może być 
utworzony z powodu stanowiska niemiec 
kiej par t j i ludowej. Na konferencj i oma 
wiano też u l tymatywne żądania niemiec 
k ich narodowców. Co do ustąpienia 
rządu, należy przyjąć, że rząd obecny 
w najbliższych dniach zwróci się do pre 
zydenta Rzeszy z prośbą o podjęcie 
wstępnych rokowań w sprawie utworze­
nia nowego rządu. 

Na razie rząd nie ustąpi. Pozatem 
należy l iczyć się z tem, że dymisja bę­
dzie miała charakter ty lko formalny i 
że kanclerz Marks otrzymałby ponow­
nie misję utworzenia gabinetu. 

USTĘPSTWA M A R K S A NIE W Y S T A R 
C Z A J Ą N A C J O N A L I S T O M . 

Polska Agencja Telegraficzna. 
Wiedeń, 17 maja. 

Dziennik i donoszą, że kanclerz 

Marks by łby gotów powierzyć nacjonali 
stom k i l ka tek w nowym gabinecie. Na-
i jonalości jednak dążą do opanowania 
najważniejszych stanowisk minister ial­
nych, celem narzucenia swej po l i t yk i 
nowemu rządowi. 

NACJONALIŚCI N IEMIECCY S Z Y K U ­
J Ą SIĘ D O OBJĘCIA W Ł A D Z Y . 

Ber l in , 17 maja. 
Wczorajsze ul t imatum nacjonalistycz­

ne pod adresem rządu Rzeszy i konfe­
rencje z przywódcami stronnictw środka, 
w k tóre j wz ię l i udział Mara i Strese-
mann nie pozostaną bez w p ł y w u na da l ­
sze losy rządu. Ko ła pol i tyczne ber l iń­
skie przypominają, że obecny gabinet 
zdecydował się w swoim czasie wnieść 
na k i l ka dni przed pierwszą sesją par la­
mentu — swoją dymisję, a potem zaś 
urzędować jedynie t y l ko jako gabinet 
i n status demissioni. Wiadomość ta jed­
nak nie jest jeszcze urzędowa. Budzi na­
tomiast podejrzenie, co do swej prawdzi ­
wości, gdyż Mara zamierza na pierwszem 

posiedzeniu-Reichstagu wystąpić z prze­
mówieniem, malującem obecną sytuację 
i z zapytaniem, czy nowy parlament poch 
wala kurs po l i t yk i zagranicznej . rządu 
Maraa iStresemanna, czy też ma zamiar 
wystąpić z nowemi projektami rokowań 
do Ententy, k tóre nie opierałyby się na 
przyjęciu orzeczenia rzeczoznawców w 
całości. 
W kołach nacjonalistycznych bardziej 
umiarkowanych panuje w obecnej chwi 
l i prz: konanie, że rząd niemiecki w obec 
nym położeniu, nie może postąpić ina­
czej, niż rząd Maraa i Stresemann. Nac 
jonaliści umiarkowani obawiają się jed­
nak wystąpić jasno z tak im oświadcze­
niem, że względu na zobowiązania, jakie 
zaciągnęli wobec swoich wyborców i ze 
względu na stanowisko „deutsch volks-
che". 

Należy również l iczyć się z tem, że 
nacjonaliści nie odważą się wziąć na sie 
bie odpowiedzialności za odrzuczenie 
orzeczenia rzeczoznawców i że skutk iem 
tego, prezydent Ebert po dymisj i Maraa 
postąpi zgodnie ze zwyczajami parlamen 

larnemi, powierzając tworzenie nowego 
r /4du najsilniejszemu stronnictwu, t j 
nacjonalistom. 

R E A L I Z A C J A U C H W A Ł RZECŻO-
Z N A W C Ó W . 

Polska Agencja Telegraficzna. 
Ber l in , 17 maja. 

Jak donosi „Deutsche Zeitung", kon 
ferencja dr. Schachta z angielskim rze­
czoznawcą Hinter leyem doprowadziła 
do następujących decyzj i : Komitet rze­
czoznawców angielskich zbada w naj­
bliższym czasie projekt ustawy, przy go 
towany przez rząd Rzeszy, w celu zre­
alizowania uchwał rzeczoznawców. W 
pracy tej będzie Hinter leyowi dopoma­
gał drugi rzeczoznawca do spraw f inan­
sowych. Następnie Hinter ley ma przy 
być do Berl ina dla uzupełnienia swych 
badań. Odpowiedni projekt ustawy, 

przedstawiony par lamentowi Rzeszy bę­
dzie musiał być przez parlament jesz­
cze przed zebraniem się międzysojusz-
niczej konferencj i , poświęconej sprawo­
zdaniu rzeczoznawców. 

JUBILEUSZ K A R D Y N A Ł A M E R C I E R A 
„. Bruksela, 17 maja. 

Polska Agencja Telegraficzna, 
Minister pełnomocny Rzeczypospoli­

tej polskiej wręczył w Malines kardyna­
ł ow i Mercier adres z wyrazami hołdu i 
u w i e l b i e n i a narodu polskiego 
dla kardynała. Kardynał Merc ier w od 
powiedzi podziękował i stwierdzi ł przy­

tem, że Polska oddała wie lką usługę za­
chodniej Europie ustrzegłszy ją od inwa­
zji bolszewickiej, przez co zasłużyła so­
bie na dług • wdzięczności ze strony Eu­
ropy. 

Następnie kardynał rozmawiał z b i ­
skupem łucko - żytomierski Dubow-
skim oraz z inynv. członkami delegacji. 

P O L O N J A — POGOŃ 5:1 (3:1). 
Polska Agencja Telegraficzna. 

Lwów, 17 maja. 
Dziś rozegrane zostały zawody p i ł k i 

nożnej między warszawską „Polon jn" a 
lwowską „Pogonią". Zwycięstwo odnio 
sła „Po lon ja" w stosunku 5 do 1 (:1). 
B ramk i strzel i l i dla „Po lon j i " Lo th I I I , 
Gebethner i Zandman, jedną dla „Pogoni* 
Olearczyk z rzutu karnego* 

OBOWIĄZKOWOŚĆ P R O W A D Z E N I A 
K S I Ą G H A N D L O W Y C H W Z Ł O T Y C H . 

Niebawem ukaże się rozporządzenie 
o obowiązkowem zaprowadzeniu ksiąg 
handlowych w złotych najpóźniej do dn. 
I g o stycznia 1925 r. W spółkach akcyj ­
nych kapi ta ł zakładowy będzie wyno­
sił minimalnie 25. tys. z łotych, wartość 
pojedynczej akcj i 10 zł. 

O P Ł A T Y S T E M P L O W E Z N A C Z K A M I M A R K O W E M I . 
Warszawa, 17 maja. 

Ministerstwo skarbu komunikuje, że 
opłaty stemplowe aczkolwiek istotne 
s tawki wyrażone są w walucie złotej, 

można uiszczać nadal znaczkami stem* 
p lowemi, opiewaj ącemi na mark i pol« 
skie przy zastosowaniu przeliczenia 1 zło 
ty równa się 1 mil jon 800 marek. 

Spróbujc ie 
likieru M. Luby. 



. . R E P U B L I K A * Strona 5. 

Nauka na usługach małżeństwa, 
Jak w Ameryce zapewniają sobie szczęście małżeńskie? 

„ M a s z y n a psychiczne f i z y k a G i rnsbacka" 
Dotychczasowa wiedza wkraczała w 

ta jn ik i dusz ludzkich ty l ko drogą ekspe­
rymentów psychicznych, które wskutek 
swej nadzmysłowości nie mogły podlegać 
żadnej kont ro l i i niewiadomo było, czy 
grafolog mówi właściwie prawdę, czy też 
jest zwyk łym szarlatanem i oszustem. 

Pisywanie l istów do Szyllera-Szkolni-
fca i innych, podobnych wyzyskiwaczy 
narażało petenta na zbyteczne koszta i 
nie przynosiło żadnych skutków, a właś­
ciwie wprowadzało w błąd te osoby, k tó­
re chciały poznać swój charakter lub cha 
rakter bliźniego. 

Każdy chyba przed wstąpieniem w 
związek małżeński chciałby wiedzieć z 
k im właściwie łączy go los dozgonnym 
węzłem małżeńskiem, chciałby poznać 

charakter przyszłej swej małżonki, a d łu 
gie nawet obcowanie nie może dać dok­
ładnego obrazu stosunku, jaki zachodzi 
między parą narzeczeńską. 

Trudno o tak doskonałą jednostkę, 
obdarzoną jaknajpotężniej rozwiniętą si 
łą psychologiczną, k tóraby mogła pewnie 
i bez ogródek sformułować nasz charak­
ter, wszystkie nasze wady i zalety, cały 
kompleks reakcj i na różne przejawy ży­
cia, abyśmy mogli śmiało powiedzieć o 
sobie, że „w iem k im jestem"! 

Człowiek jest t y l ko człowiekiem i z 

5óry może sobie zostrzec błędy i omy łk i , 
edynie maszyna mogłaby przy pewnej 

konstrukq' i zdobyć się na coć podobne­
go, ale n ik t nawet dotychczas nie poku­
sił się o inicjatywę takiego projektu. 

Przyszedł jednak wiek 20-ty z ogro­
mem wiedzy twórczej , stworzył radjo-te 
legraf i radjo-telefon, łodzie podwodne, 
wybudował stacje podziemne udoskona­
l i ł auta i samoloty — dlaczegóżby więc 
nie miał stworzyć maszyny, zastępującej 
intelekt ludzk i ? 

Jak zawsze ojczyzną tej marzymy jest 
Ameryka. 

przedstawił światu owoc swej wytężonej 
pracy w postaci maszyny — psychicznej. 

Amerykanie mają zaufanie do nauki, 
wiedzą że na podstawie badań i docie­
kań wstaje gmach cywil izacj i i kul tury, 
dlatego nowy eksperyment Gerustacka 
przyjęl i z w ie lk im entuzjazmem, tem-
bardziej że wynaleziony aparat zapewni 
im szczęście pożycia małżeńskiego. 

Aparat Gerustacka jest nadzwyczaj 
prosty i nieskomplikowany. 

Składa się z k i l ku drutów elektrycz­
nych, z t.zw. „pulsomierze", następnie 
termometru i sejsmografu. 

Gerusback na zasadzie tych przyrzą­
dów chce poznać różne stany uczuciowe 
przyszłej pary małżeńskiej i na podsta­
wie f izycznych rezultatów wyprowadza 
wnioski natury psychicznej. 

Jeżeli chodzi ńaprzykład o skonsta­
towanie, czy oboje kierują się w stosun­
ku do siebie prawdziwa sympatja Gerns-
back przeprowadza następujące doświad 
czenie: w pewnej chwi l i zadaje jedne­
mu z kandydatów do małżeństwa maleń­
ką ranę i obserwuje zachowanie się dru­
giej osoby na widok k r w i . Przyrządy k tó­
re jednocześnie wykazują bicie serca i 
miarę oddechu — mogą skonstatować, 
czy by ło silne wrażenie, lęk, przestrach 
czy też obojętność. 

P r ó b a s y m p a t j l . 

Znany f izyk amerykański H. 

Stosunek przyjazny względem kogoś 
bardzo często t łumaczy się tem, że od­
czuwamy w obcowaniu jakiś specyficzny 

zapach. 
W rozmowie z kimś czujemy pod­

świadomie pewien zapach, zmysł powo­
nienia bardzo często oddziaływa na wraź 
liwość. 

Wobec tego Gernsback za pomocą 
swych przyrządów daje możność pozna­
nia parze narzeczeńskiej wzajemnych 
zapachów ciała, co ma zresztą pewne 
psychologiczne uzasadnienie. 

Jako ostateczną próbę swych badań 
uważa Gernsback doświadczenie, stwier 
dzające, czy kandydaci do stanu małżeń 
skiego są nerwowi , czy też nie. 

W tym celu Gernsback w pewnej 
chwi l i nieoczekiwanie strzela z pistoletu 
a przyrządy jego w t ym samym momencie 
notują bicie serca i ilość oddechów. 

back w New-Jorku od k i l ku lat praco­
wał nad swym projektem, aż wreszcie 

n Jak s ię p o z n a j e zapach kan-
Gcrus - , . . . c v _ Ł . . ~ i d y d a t a ( - tk i ) do s tanu m a ł ­

ż e ń s k i e g o . 

Badan ie n e r w o w o ś c i . 

Na zasadzie tych notowań Gerns­
back stwierdza nerwowość i bezwzględ­
nie nie radzi wstępować w związki mał­
żeńskie, jeżeli obie strony są nerwowe. 

W wypadku, jeśli on jest bardzo ner­
wowy, a ona zdradza spokój — Gerns­
back uważa, że połączenie jest nawet 
pożądane, gdyż gwał towny charakter so 
l idaryzuje się z charakterem łagodnym. 

Metoda Gernsbecka może oddać, u-
sługi nie t y l ko celowi matrymonjalnemu. 

Psychopaci, lekarze chorób nerwo­
wych, a nawet policja kryminalna żywo 
zainteresowała się nowym wynalazkiem 
Gernsbecka. 

Dr. A . G. 

CZYTAJCIE 

u n o s m o r 

Pułapka na donżuanów 
ulicznych. 

Szwadron antydonżuańslri 
w Nowym Jorku. 

Zaczepienie młodej kobiety na ul icy, 
które u nas niejednokrotnie kończy się za­
warciem znajomości, a w każdym razie 
nie jest uważane za czyn specjalnie kary 
godny, w Nowym Jorku stało się obec­
nie imprezą, przed którą każdy donzuan 
musi się poprzednio dobrze namyślić. 
Mianowicie nowojorska policja stworzyła 
specjalną organizację, k tórą możnaby na 
zwać pułapką na donżuanów. 

Kierowniczką tej kampanj i jest pierw 
sza i jedyna inspektorka policyjna w No­
wym Jorku mrs. Hamil ton, k tóra powoła 
ła do życia t. zw. „szwadron anty-donżuań 
sk i " , obejmujący 100 młodych, ładnych, 
elegancko ubranych policjantek. 

Pol ic jantki te mają za zadanie formal 
ną obławę na poszukujących przygodnych 
znajomości panów. Nie noszą one mundu 
rów, ale ubrane są podług najnowszej mo 
dy i rekrutują się z pośród najprzystojniej 
szych kobiet, tak ,iż nietrudno im jesl 
schwytać donżuana w sieci. 

Strzegą się one wprawdzie wszelkiej 
wyzywającej kokieter j i , ale sama ich cza 
rująca powierzchowność jest już dostate­
czną przynętą. 

Jeżeli jakiś mężczyzna „wpadn ie" w 
pułapkę, to pol icjantka natychmiast prze­
raźl iwym świstem gwizdka przywołuje 
najbliższego policjanta, albo też, jeżeli go 
niema w pobl iżu, sama przy pomocy dziu-
dzitsu powala donżuana na ziemię i aresz 
tuje go własnoręcznie. Damy z anty-don-
żuańsk. szwadronu są wszystkie w y ć w i ­
czone w chwytach japońskich i noszą przy 
sobie zawsze długą ostrą szpilkę do kapo; 
lusza, k tórą umieją tak dobrze naznaczyć' 
donżuana w razie ucieczki, że się go na­
tychmiast pozna. Pani Hami l ton poleca 
wszystkim kobietom noszenie przy sobie 
tak ie j szpi lki , aby natręta natychmiast 
mogły naznaczyć. 

Jeszcze lepiej byłoby, Jej zdaniem, gdy 
by wszystkie kobiety wyćwiczy ły się w 
dżiu-dżitsu, bo to zapewni łoby im raz na 
zawsze spokój od nieproszonych adora­
torów. 

W I E L K A K R A D Z I E Ż W P O C I Ą G U . 

W ostatnich czasach powtarzają się 
z dnia na dzień kradzieże na Enjach ko ­
le jowych — ofiarą k tó rych padają pa­
sażerowie, co powinno zwrócić uwagę 
naszych władz bezpieczeństwa i kolejo­
wych i skłonić je do wprowadzenia w 
wagonach urządzeń utrudniających okra 
danie podróżnych. 

Jak dowiedziel iśmy się wczoraj , na 
l in j i Katowice — Częstochowa został 
okradziony p, Stefan Szymański, znany 
przeds'aw:r ie l tutejszych fabryk. Panu 
Szymańskiemu, skradziono znaczną 
sumę w gotowiźnie i weksl i , garderobę 
i t p. Opowiedni pro tokó ł sporządziła 
pol . państ. w Częstochowie. 



R E P U B L I K A 

w amerykańskiej trawie. 
Nowi bogacze w Stanach Zjednoczonych.-Rockefeller zbiedniał-Sm ł v « w 

dolarów w Kieszonce od lSml^.^^^^Zj^ tysięcy 

(Korespondencja własna „Republiki"). 
New Jork , w maju. 

Dochodzenie w sprawie slvnnycb skan 
dali naftowych posiadało wiele celów 
jawnych i u l : v t y c h . Dało j.artji deu.n-
Kratycznej doskonałą podstawę działania 
przy wyborach na prezydenta Stanów. 
Pozwoli ło Cool idgowi pozbyć się dwu 
niewygodnych ministrów, z których ieden 
grzeszył zaśniedziałemi nieco poglądami, 
a drugi był groteskową figurą o bardzo 
podejrzanych znajomościach i t rzymał się 
na wysokim urzędzie jedynie dzięki pro­
tekcji zmarłego Hardinga. Wreszcie do­
chodzenie wysunęło na widok publiczny 
kilka nowych, nieznanych osób — p o t e n ­
tatów przemysłu i kapi ta łu. 

M inę ł y już te czasy, gdy na dźwięk 
słów „bogaci amerykanie" pamięć nasza 
odzywała się natychmiast wspomnienia­
m i : Rockefel ler, Morgan, Astor , Vander-
bildt... Mi l jonerzy amerykańscy umierają 
i rodzą się, jak wszyscy inn i ludzie i z wie 
lu pozostały już dzisiaj t y l k o nazwiska, 
a pieniądze dawno uciekły. 

Pojęcie człowieka bogatego, jest w A -
meryce, zresztą, dość względne. Ludzi, 
k tórzy zarabiają rocznie pół miljona do­
larów jest mnóstwo. A le też nie należą 
oni dziś już do potentatów pieniężnych. 
Ma ją tk i As to rów i Vanderbi ld tów roz­
drobni ły się, gdy poumlerał i wie lcy za­
łożyciele f i rm, pozostawiając liczną dość 
rodzinę bliższą i dalszą. Rockefel ler 
„zb iednia" rozdając na prawo i na lewo 
potworne sumy na cele społeczne i na­
ukowe. Na pierwszy p lan wysunął się na­
tomiast Ford, którego majątek jest wprost 
nieobliczonej wartości i dla którego w 
skalach podatkowych powszechnych u-
stala się speq'alną pozycję. Jeden z f inan­
sistów amerykańskich zwróci ł właśnie 
ostatnio uwagę, iż część majątku Forda 
i innych bogaczy wogóle nie jest wiado­
ma publiczności, bowiem zeznania podat­
kowe są tajne, a część kapi ta łu t ych mu l -
t imi l jarderów pożyczona jest państwu, a 
wtedy wogóle nie p łac i się żadnych po­
datków, ani nie zgłasza się w fasjach. 

T a k więc podobno pewien senator 
z Michigan, wspólnik Forda w fabryce 
automobil i , posiadając prócz tego mają­
tek 30 mil jonow dolarów, nie płaci ani 
•Jrosza podatku. 

Zmieni ły się czasy... Mi l jonerzy ame­
rykańscy, podobnie jak i europejscy biją 

się z ojca mil jonera, ożenił się z córką 
właściciel kopalni srebra w Colorado, I r ­
landczyka Walsha. Ojciec zostawił mu 
m, in. w ie lk i dziennik stołeczny w spad­
ku. Syn pozbył się wszelkich innych ma­
jątków i akcji i wszystkie pieniądze wpa­
kował w prasę. Zaczął, zresztą, bardzo 
po amerykańsku, bo, zakupiwszy „ W a ­
shington Post", potężny dziennik, wstąpił 

przez nikogo nieznany do swego własne­
go pisma, jako — reporter. Opowiadają 
o tern cały szereg ciekawych anegdot 

Pierwszą dyspozycją, jaką przesłał do 
swego dziennika, była k ró tka depesza 
z pokładu statku: „Wyjeżdżam na dłuż­
szy czas do Europy i pozostawiam pismo 
na zupełnej opiece obecnej dyrekcj i . K ie ­
runek i program pol i tyczny pozostaje nie-

Kobiety upadłe. 
Jak zagranica walczy z nierządem? 

W prezydjum policj i berl ińskiej na 
drzwiach jednego z pokojów wisi napis: 
..Wydział p.omocv dla kobiet upadłych", 

Olworzv lem drzwi i wszedłem. W po­
koju siedziała młoda dziewczyna i p łaka­
ła. Policjant sprowadził ją z nocnego lo­
ka lu do komisarjatu, gdyż by ła pod ob­
serwacją urzędu obyczajowego. Nie miała 
przy sobie żadnych dowodów osobistych. 

M ia ła osiemnaście lat, przybyła do 
Berl ina t rzy tygodnie temu, by znaleźć 
pracę i oto pewnego poranka znalazła 
się na b ruku bez dachu nad głową, bez 
pieniędzy. Policja zwróci ła na nią uwagę, 
i wzięła ją pod obserwację. Przy p ierw­
szej lepszej okazji sprowadzono ją do ko ­
misarjatu, wypytano o nazwisko, adres 
stałego zamieszkania etc. 

— Nie chcę dłużej pozostawać w Ber-
liniel... — płakała — okropne miasto!... 
Chcę wrócić na dawne swe miejsce!... 

Dziewczyna służyła bowiem dłuższy 
czas w małem miasteczku, lecz życie ma­
łomiasteczkowe znudziło jej się i posta­
nowi ła przenieść się do Berl ina. Teraz 
chce wrócić do spokojnego życia. 

Policja jednak musi najpierw wyba­
dać, czy dziewczyna nie kłamie i czy rze­
czywiście ma dokąd wrócić. W tyra celu 
wysyła się list pod wskazanym przez 
dziewczynę adresem i czeka się na odpo­
wiedź. 

Tymczasem dziewczyna zostaje pod 
opieką specjalnej k ierowniczk i wydzia łu 
pomocy dla kobie t upadłych. Gdy nadej­
dzie zadawalająca odpowiedź, dziewczy­
na będzie wysłana na dawne swe miejsce. 

K ierowniczka wydz ia łu prowadzi mnie 
do następnego pokoju, gdzie siadamy 1 
rozpoczynamy rozmowę. 

— „Życie moje poświęciłam ca łkowi ­
cie pracy nad umoralnianiem kobiet, k tó ­
re same nie mogą sobie dać rady w życiu. 

Pozwolę sobie przytoczyć k i l ka przy­
k ładów, k tóre dosadnie scharakteryzują 
owocność i potrzebę tego rodzaju pomo­
cy 

Proceder ten uprawiała z wie lk iem 
powodzeniem przez dłuższy czas, a dy­
rektor patrzał na wszystko przez palce, 
dopóki mu się nie znudziła. Wygnał ją po­
tem na cztery wiat ry . 

Gierda przybyła do Berl ina i została 
notoryczną złodziejką. Gdy przyprowa­
dzono ją do mnie poraź pierwszy — za­
prowadzi łam ją do tego pokoju i długo 
z nią rozmawiałam. Przyrzekła mi popra­
wę. Of iarowałam jej posadę gospodyni 
w domu doktora. 

Po k i l k u tygodniach przyprowadzono 
mi ją znowu. Ukradła, 

— Nie mogłam dłużej się wstrzymać... 
— mówi ła . Pani moja otrzymała na uro­
dziny tak ie śliczne futro... Tak lubię stro­
ić się w skunksy.. i ukradłam. A ie to 
wszystko przez nich! — dodała. — Przez 
mężczyzn! Będę się na nich mściła! Tak 
jak kobieta mścić się potraf i ! 

Obecnie Gierda pracuje znowu w 
banku. Przychodzi do mnie dość często. 
Zdaje się, że już nie kradnie. 

Drugi wypadek. Nazywała się Tuna. 
By ła córką rozpustnicy. Ojca nie pamię­
tała. Umar ł podobno w więzieniu. 

Nie chodziła do szkoły. W dwunastym 
roku życia została ulicznicą. 

Kochała się w strojach i oddawała swe 
ciało za t iule i jedwabie. 

Przysłano mi ją z urzędu obyczajowe­
go z dopiskiem. 

— Chora nieuleczalnie. 
Przcdewszystkicm odesłałam ją do 

szpitala. Przeleżała tara t rzy miesiące. 
Potem wystarałam się dla niej o za­

jęcie w sklepie. Pracowała dwa tygodnie 
i porzuci ła pracę. Wyjechała z Berl ina. 

Opowiadano mi , że Tuna mieszka 
w małej mieścinie pod Ber l inem i została 
zawodową prostytutką. 

Postanowiłam sama do niej pojechać. 
Pamiętam nasze spotkanie. 
Gdy mnie zobaczyła, padła m i do nóg 

z głośnym płaczem. 
— Już „ t a k a " jestem... — mówiła 

przez łzy — nikt mi nie pomoże 

zmieniony" Faktycznie jednak nic poje­
chał do Europy, ale cichaczem zajechał 
do małego iakiegoś hotelu, zmienił f ry­
zurę i ubt.-.nie — n ik t go i tak, zresztą, 
w Waszyngtonie ani tem bardziej w re­
dakcj i nie znał i udał się do swego redak­
tora z prośbą o posadę, jako reporter, 
podając fałszywe nazwisko, Wi l l iams. — 
Redaktor nie przyjął go, ale odesłał przez 
woźnego do któregoś z referentów. Tuta j 
, .Wi l l iams" oświadczył, iż posiada dosko­
nałe stosunki wśród kupców, handlują­
cych metalami i może przydać się swemi 
informacjami. Został przyjęty na bardzo 
nędznych warunkach i wkrótce „ W a ­
shington Post" zasłynęło ze swych dosko­
nałych wiadomości handlowych. — 
„Wi l l i ams" stał się znaną osobistością w 
świecie reporętrsk im, Po pewnym czasie 
został mianowany korespondentem „ W a ­
shington Post" w Berl inie, później w Pa­
ryżu, aż po dwuletniej służbie w swym 
dzienniku, przekonał się, że dyrekcja ży­
je nie ty le z pensji, wiele z łapówek 1 
prywaty. I tu p. „"Will iams" nagle prze­
istoczył się w Mac Leana, rozpędził 
swych redaktorów i urzędników na czte­
r y w ia t ry i obecnie jest duszą całego wy­
dawnictwa oraz — last not least — naj­
bogatszym człowiekiem w Waszygtonie, 
o czym dotychczas n ik t nie wiedział. 

I tak kwi tną sobie te railjonowe f i jo łk i 
w amerykańskiej t rawie, f i jo łk i z których 
każdy mógłby zakupić połowę Europy... 

F. F. 

Skamieniała dziewczyna. 
Czteroletnia dziewczynka Maksyma 

Ramson, w miejscowości Nima w stanie 
Ohio, dotknięta została osobliwą, tajem­
niczą chorobą. 

Dziecko zaczęło się skarżyć na ból 
w kolanach, Ma tka obejrzała dziecko 1 
skonstatowała jedynie, żc kolanka są 
zimne jak lód, Rozmasowała zatem bo­
lące miejsce i ból narazie ustąpił. 

Gdy jednak na drugi dziep dziecko 
znowu się skarżyło, wezwano lekarza, 
k tó ry zdumiony by ł zlodowaceniem bo­
lącego miejsca oraz tem, 2c każde do­
tknięcie palca, pozostawiało odcisk, n iby 
na świeżym cemencie. 

Małą Maksynę poddano badaniu spe­
cjalistów, k tórzy wszakże nie zdołal i 
stwierdzić przyczyny tajemniczego cier­
pienia. 

W ubiegłym tygodniu, mała padając 
uderzyła mocno kolanem o kamienne 

iczuła bólu, pomimo, że udc-
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Wiadomości bieżące. 
MAJ 

NIEDZIELA 

Dziś: Feliksa Kap. 
Jutro: Piotra Cel. 

4.42 Wschód słońca o g. 
Zachód o g. 6.35 
Wsch. księżyca o g. 1.26 r. 
Zachód o g. 0.00 r. 
Długość dnia 13.51 
Przybyło dnia g. 6.45 

O KONCESJĘ D L A E L E K T R O W N I . 

Jak już donosiliśmy, na dzień 15 maja 
urząd wojewódzki wyznaczył rozprawą 
w sprawie nadania koncesji na e lekt row­
nią łódzką i n i . Skulskiemu i towarzy­
szom. 

Ponieważ magistrat w sprawie tej 
koncesji postanowił zaciągnąć opinji pro-
kurator j i generalnej, rozprawą odroczono 
do dnia 30 b. m. 

Jednakże wiceprezydent Wojewódzk i 
porozumiewał się telefonicznie z inż. Sa­
w ick im w wydziale elektryf ikacyjnym 
ministerstwa handlu i przemysłu w spra 
wie przesunięcia terminu rozprawy na 
dalszy termin, (b) 

Opłata za cofnięte telegramy. Ustalo­
na została opłata 25 groszy za cofnięcie 
nadanego już telegramu, przyczem suma 
ta zostaje ściągnięta z zapłaconej już na­
leżności, a nadany telegram pozostaje 
v urzędzie, (b) 

Waloryzacja opłat za świadczenia sa­
nitarne. Na wniosek wydzia łu zdrowot­
ności publicznej magistrat zatwierdzi ł wa­
loryzację opłat za świadczenia sanitarne 
antytyfusowe; od osób zamożnych za 1 
porcję szczepionki przeciwtyfusowej po­
bierana będzie opłata w kwocie 30 gr., 
osoby niezamożne, na wniosek inspekto­
ra sanitarnego, mogą być od tej opłaty 
zwalniane, za szczepienia zaś osób ubez­
pieczonych w kasie chorych, będzie ob­
ciążona ta instytucja. 

Jednocześnie zwaloryzowane zostały 
stawki za w u y t y lekarzy-koasul tanf iw 
w szpitala:h m ejsktc- Stawie te wyno­
szą: a) za wizytę w szp ic lu w mieście — 
6,65 zł., b) za wizytę w szpitalu w Choj­
nach — 10 zł. 

Przepisy o handlu ul icznym. Opraco­
wane przez wydział zdrowotności publicz 
nej przepisy, dotyczące handlu uliczne­
go na terenie m. Łodzi , zostały dnia 16 
b. m. zatwierdzono przez magistrat ł bę­
dą wniesione do rady miejskiej. 

Zaniechanie poboru podatku od broni 
palnej. Na wiosek wydzia łu podatkowe­
go magistrat postanowił zaniechać pobo­
ru miejskiego podatku od broni palnej, 
jako nie pokrywającego kosztów admini­
stracyjnych. Wzamian zato opracowany 
będzie statut miejskiego podatku od zby t 
k u , przyczem do przedmiotów zbytku za­
liczona będzie również broń palna z wy­
łączeniem rewolwerów. 

40-sta rocznica pracy, W tych 
dniach znany w szerokich kolach spo­
łeczeństwa łódzkiego p. Jakób Stein, 
szef f i rmy „Compagnie Generale des In ­
dustries Text i les S, A . A l lar t , , Roussean 
et Co" , święci 40-lecie swej owocnej 
d la f i rmy pracy, trwającej już bez przer­
w y od roku 1884. 

Towarzystwo to zawdzięcza poczę-
ści p. Steinowi swój wspaniały rozwój. 
Podczas okupacji niemieckiej dzisiejszy 
jubilat pragnąc ocalić mienie f i rmy, zo­
stał oddany przez niemców pod sąd wo-
jenny i t y l ko swemu podeszłemu wieko­
w i zawdzięcza względnie niską karę. 

Poza działalnością zawodową p, 
Stein jest znanym działaczem na polu 
f i lantropi jnym. 

Dla abiturjentów szkół powszechnych. 
Na posiedzeniu w dn. 16 b. m. magistrat 
zatwierdził wniosek delegacji wydzia łu 
oświaty i ku l tu ty w sprawie wręczenia 
tegorocznym ablturjentom miejskich szkół 
powszechnych pięknie oprawionych e-
gzemplarzy konstytucj i z dn. 17 marca 
1921 r. Obdarowanych zostanie około 
1900 młodzieży obojga płc i . 

Zebranie akcjonarjuszów banku ko ­
munalnego. Dnia 27 b. m. odbędzie się 
w Warszawie nadzwyczajne ogólne ze­
branie akcjonarjuszów banku komunalne-
8o. Na porządku dziennym m. in . spra­
wy: stosunku do banku gospodarstwa 
krajowego, zmiany statutu i t. d. Na po­
pędzeniu tera z ramienia magistratu m. 
*-odzi wydelegowany został p. wicepre-
^CdęnJ Grp^zkowsk i , / 

Z komi te tu budowy szkół powszech­
nych. Na wniosek komi tetu budowy 
szkół powszechnych, magistrat postano­
w i ł zwrócić się do p. prezesa rady miej­
skiej, dr. Fichny, z prośbą o przyjęcie 
mandatu członka komi te tu . 

Targowisko na placu Dąbrowskiego. 
Na wniosek radzieckiej f rakc j i koła na 
rodowego, magistrat omawiał sprawę u 
rządzenia targowisk na Placu Dąbrów 
skiego, oraz na prywatnych placach. 

Magistrat doszedł do wniosku, iż urzą­
dzenie targowisk na placach prywatnych 
jest t rudnem do przeprowadzenia ze 
względu natury technicznej, natomiast 
postanowił urządzić targowisko na Placu 
Dąbrowskiego, (b) 

Teatr, muzyka i sztuka. 

T E A T R MIEJSKI . 

Dziś, t. ]. w niedzielę o godz. 3.15 po poł, poraź 
ostatni kom. francuska p. t. „Zmiana dam", w któ­
rej szerokie pole do popisu znaleźli pp. Jarków* 
ska, Morska, Pawłowtka, Znicz, Krotkę. 

Wieczorem miła komedja Fredry — „Dwl« 
blizny", sztuka Grabińskiego ,Lenio" z Halską, 
Boneckim, Krasnowieckim, Kosińskim i Leszczy-
cem w rolach głównych. 

W przygotowaniu lekka kom. pióra K. Wro­
czyńskiego (dyrektora teatru) p, t. „Wywczasy 
donżuana" — w świetnej obsadzie i nowych de­
koracjach. 

T E A T R POPULARNY. 
Dziś, w niedzielę, dn. 18 b. m., o godz. 4-ej 

popoł. i 8.15 wlecz, arcywesoła krotochwila w 
3-ch aktach „Wujaszek z Guadelupy", która od 
czasu prcmjcry cieszy się nadzwyczajnem powo­
dzeniom. 

KONCERT W. BACKHAUSA. 

W czwartek, dnia 22 b. m, o godz. 8-eJ wie­
czorem w sali Filharmonji odbędzie się ostatni 
koncert w tym sezonie z cyklu „wielkich soli­
stów", który uświetni swym występem genialny 
pianlsta-wirtuoz prof. Wilhelm Backhaus, Kry 
tyka całego świata zalicza Backhausa do najwięk 
szych pianistów współczesnych. 

W ciągu ostatnich trzech lat prof. Backhaus 
odbywał tournee po Ameryce, gdzie był przed­
miotem niebywałego entuzjazmu ze strony publi­
czności a prasa amerykańska stawia go w je-
nym rzędzie 1 Paderewskim i Busonim. 

ODŁOŻENIE ZBIOROWEGO ODCZYTU. 

Z powodu niemożności przybycia jednego z 
prelegentów, zapowiadziany na dziś w soli Fil 
harmonji odczyt Jasieńskiego, Peipera i Sterna 
zostaje odłożony. 

A K A D E M J A LOTNICZA. 
Komitet wojewódzki L ig i obrony po 

wietrznej państwa urządza wo wtorek 20 
maja o godz. 8-ej wieczorem w sali F i l 
harmonji , uroczystą akademję lotniczą z 
współudziałem p. ministra spraw wojsko 
wych gen. Sikorskiego. 

W programie akademji odczyt o lot­
nictwie oraz atrakcje artystyczne. 

B i le ty w kąsic Fi lharmonj i . 

MIEuSKA G A L F R J A SZTUKI . 
Zbiorowa wystawa łódzkich artystów, 

zorganizowana dorywczo, skupiła prace 
27 zamioszkałych w Łodzi artystów, wy­
kazując dowodnie, iż działają w Lodzi ar­
tyści, mogący na Parnasie naszej sztuki 
zająć wybi tne stanowisko. Wystawa jest 
próbą sił artystycznych, k tóre, znalazł­
szy stałą siedzibę, będą mogły odtąd roz­
wijać się i nawiązywać normalny kon­
takt z publicznością łódzką. Te zamierze­
nia wysunęła słusznie na plan pierwszy 
dyrekcja miejskiej galerji sztuki, k tóra 
rozumnem ujęciem sprawy organizacji ku l 
turalnej p lacówki w Łodz i pozyskała a-
plauz i poparcie powołanych czynników 
miejskich i całej pracy łódzkiej . Obecna 
wystawa, zarówno artystów łódzkich, jak 
i warszawskich, zasługuje rzetelnie na 
zwiedzenie i sumienne zapoznanie się 
z jej treścią. 

Publiczność łódzka zrozumieć powin­
na, iż dalsze losy i rozwój tej kul turalnej 
p lacówki zawisłe są dziś już t y l ko od niej 
samej. O wartości obecnej wystawy prze­
konały się już sfery nauczycielskie, zbie­
rające w godzinach rannych młodzież 
szkolną i objaśniające jej piękno wysta­
wionych dzieł sztuki. 

Dla informacji dodać należy, iż wszy­
stkie znajdujące się na wystawie ekspo­
naty są do nabycia. 

ŁÓDZKI NUMER „ŚWIATA". 

Łódzki Numer „Świata" ukaże się nieodowo-
łalnie 31 maja. Termin ten jest ostateczny. Na 
całość złożą się liczne artykuły i fcljetony o 
Łodzi, oraz ąbfit-r dział Ulustrocj^ 1 ., 

W pierwszą bolesną rocznicę śmierci 

B. P. 

JaKóba Fausta 
odbędzie się w poniedziałek dnia 19-go b. m. o godz. 
10-ej rano nabożeństwo żałobne na cmentarzu w Pabja-
nicach, na które zaprasza krewnych i znajomych 

Rodzina. 

Podwyższenie ceny świadectw przemy­
słowych 

i kart rejestracyjnych. 
Izba skarbowa komunikuje: 
W dzienniku ustaw Rzeczypospolitej 

nr. 33 z r. bieżącego, poz. 340, ogłoszo­
ne zostało ogłoszenie Prezydenta Rzeczy 
pospolitej dnia 12-go kwie tn ia 1924 o pod 
wyższeniu ceny świdectw przemysło­
wych i kar t rejestracyjnych. 

W myśl par. 2 tego rozporządzenia, 
w terminie od 15 maja do 30 czerwca 
włącznie winna być uskuteczniona dop­
łata różnicy między ceną posiadanego 
świadectwa przemysłowego a ceną, 
przypadającą obecnie, zgodnie z praepisa 
m i tegoż rozporządzenia. Kwo ta przypa­
dającej dopłaty uwidoczniona jest w ta­
bel i nr. 2, stanowiącej załącznik do par. 
2 wspomnianego powyżej rozporządze­
nia. Tabelę tą podajemy poniżej: 

A . Przedsiębiorstwa handlowe w Ł o ­
dzi, jako w miejscowości 1-ej k lasy do­
płacają. 

I kategorja zakł . handlowych 1431 z}, 
I I kat. zakł. handlowych 188 zŁ 
I I I kat . zakł . handlowych 37 zł. 
I V kat. zakł. handlowych 14 zł. 
V a. handl. rozważny 27 zł. 
V b. handl, obnośny 8 zł. 7 
B. dla przedsiębiorstw przemysło­

wych. 
1-ej 4293. 
2-ej 2862. 
3-ej 1431. 
4-ej 429. 
5-«j 143. 
6-ej 57. 
7-ej 29. 
8-ej 5. 
C. dla handlu jarmarcznego. 
Na jarmarkach, t rwających ponad 21 

dni handel hur towy 136, detal 42. 
Na jarmarkach, t rawających ponad 7 

do 21 dni hur towny 68, detal 20. 
Na jarmarkach trwających 3 do 7 dni 

hur towny 54 detal 14. 
D. dla zajęć przemysłowych. 
I . Ekspedytorzy nłeutrzymujący od­

dzielnych biur i pomocników handlowych 
lecz t rudniący się osobiście z polecenia 
osób trzecich cleniem w urzędach celnych 
towarów, wysyłanych zagranicę lub o-
t rzymywanych z zagranicy: 

1) Przy urzędach celnych znajdują­
cych się przy gł. l iniach ko le i 229 fr. zł., 

2) Przy urzędach celnych znajdują­
cych się przy bocznych Hnjach ko le i 
158 fr. zł. 

3) Przy urzędach celnych nie położo­
nych przy l injach kole jowych 136 fr. zł. 

IL k a t a) pośrednicy giełdowi (mak­
lerzy), 

1) na giełdzie warszawskiej 229 fr. xŁ 
2) na innych giełdach 136 fr. zł. 
b j wszelkiego rodzaju inn i pośrednicy 

handlowi : 
1) w Warszawie i miejscowościach 1 

klasy 65 fr. zŁ 
2) w miejscowościach I I k l . 43 to. zŁ 
3) w miejscowościach D I IV h i 2 f r 

złote. 
I H kat . Inspektorzy i ajenci przedsię­

biorstw ubezpieczeniowych, przewozo­
wych, komunikacyjnych oraz instytucj i 
k redytowych, o i le prowadzą operacje 
bez utrzymania b iur : 

1) w Warszawie i miejscowościach' 1 
klasy 22 fr. zł. 

2) w miejscowościach I I klasy 17 fr. 
z łotych. 

3) w miejscowościach H I i I V klasy 
9 fr. z łotych. 

I V kat . A jenc i podróżujący fkomiwo 
jażerowie) 86 fr. zł. 

E» dla kar t rejestracyjnych. 
D o kwoty , uiszczonej za kar tę re je­

stracyjną dopłaca się 8 fr. zł. 
Według powyższej tabel i uskutecz­

nić mają dopłatę tak c i płatnicy, k tó rzy 
nabyl i świadectwo przemysłowe przed 
l-szym stycznia 1924 i otrzymal i świa­
dectwo w walucie markowej , jak też c i , 
k tó rzy nabyl i świadectwo przemysłowe 
w roku 1924, w zwaloryzowanej kwocie, 
t . j . we frankach z łotych. 

Przeciw t ym płatn ikom, k tó rzy nie 
uiszczą w naznaczonym terminie przypa 
dającej dopłaty, urzędy skarbowe wdro­
żą natychmiast k r o k i egzekucyjne z za­
stosowaniem 2 proc. od setek za zwłokę 
zgodnie z przepisami części drugiej, art . 
10 ustawy z dnia 6-go grudnia 1923, o-
raz przepisami rozporządzenia z dnia 
16-go lutego 1924 o podniesieniu stawek 
podatków bezpośrednich. 

Dopłata uiszczona ma być w k a ­
sach skarbowych, przyczem okazać na­
leży wykupione świadectwo przemysło­
we. W Łodzi przyjmować będą dopłatę 
kasy pomocnicze skarbowe przy u l . Og­
rodowej nr. 17 i kasa pomocnicza skarbo 
wa w Banku Kupców i Przemysłowców 
Chrześcijan przy uL Piot rkowskie j 113, 
o i le chodzi o p ła tn ików z miasta Łodzi . 
Natomiast płatnicy, zamieszkali w powie 
cle łódzk im uiszczać w inn i dopłatę w ka 
sie skarbowej,' v « y u l . A l . Kościuszki nr . 
14. , 

O dach nad głową dla Melpomeny. 
Perspektywy teatralne na rok 1924-1925. 

Władze miejskie zajmowały się ostat­
nio wobec ukończenia się sezonu teat ra l ­
nego sprawą teat ru miejskiego na rok 
1924-1925. 

W pierwszym rzędzie odrzucono wnio 
sek ławnika Bednarczyka, by przyznano 
dyrek torowi teatru stałe subsydja. 

Postanowiono nowego konkursu ną 
stanowisko narazie nie rozpisywać. 

Równocześnie wybrano komisję, z ło­
żoną x ławn ików Bednarczyka, Joela i 
Kruczkowskiego, oraz radcy prawnego 
Żelazowskiego, k tó ra to komisja ma się 
zająć poszukaniem gmachu dla teat ru, 
oraz unormować nowe warunk i najmu. 

Magistrat wychodzi z założenia, że 
wobec ochrony lokatorów przysługuje 
mu prawo pozostania nadal w gmachu 
przy ul icy CegUdnianej 63, 

Postanowiono w przyszłym sezonie 
dążyć do zjednoczenia pod jedną dyrek­
cją teat rów dramatycznego i popularne­
go, oraz postanowiono zapewnić dyrek­
tora Wroczyńskiego, że w razie uzyska­
nia gmachu dla teatru, magistrat powie­
rzy mu nadal prowadzenie teatru, (b) 

CUKIERNIE P A S K U J Ą . 
Oddział wa l k i a l ichwą doszedł na pod 

stawie wstępnego dochodzenia do prze­
konania, że cukiernie łódzkie pobierają 
za a r tyku ły spożywcze zbyt wygórowane 
ceny w stosunku do cen kosztów wła­
snych, wskutek lego na mocy rozporzą­
dzenia k ierownika oddziału wa l k i z l ich­
wą, pociągnięci zostali do odpowiedział" 
no i c i karnej cukiernia Gostomskiego i in, 
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Mlosenne modele paryskie, Szmaciane ogniska 
zarazy. 

Miasto w walce z siedliska­
mi śmiercionośnych zaraz­

ków. 

W przepięknym hotelu paryskim na 
Rue Dumont d 'Urv i l le po południu przy 
herbacie zbierają .się panie w najelegant­
szych strojach. 

Sceptyk roześmiałby się głośno. Jak-
4o? — Te manekiny reprezentują ostatni 
t y p mody paryskiej? Gdzie owa wiolkość 
postaci, zgrabne nóżki? Mniejsza o to, że 
ko lo r twarzy jest przystosowany do ko ­
lo ru sukni, gdyż ekstrawagancje takie 
spotyka się naweł na ul icy lub w resta­
uracjach. 

Pierwsza w sportowym kostjumie zda 
się pytać: 

• ,— Czy mogę poprosić o ogień? — i 
zapala papierosa. 

Kró tk ie włosy niczem nie spięte, ster­
czą jak szerść zmokłego kota. Kapelusz 
w kształcie cyl indra. 

Nowa moda przewiduje króc iu tk ie 1 
obcisłe spódniczki, z pod k tó rych się wy ­
łania zgrabna nóżka w obcisłej, cieliste­
go ko loru pończoszce. 

Z pękiem kwia tów w ręku lub przy­
p iętym z boku do sukni wygląda pary­
żanka nadzwyczaj pociągająco. 

Trzeba jednak pamiętać, że moda nie 
zna granic. 

Zdaje się, że to już koniec... nic wię 
cej nie można dodać... w tem — powstaje 
zupełnie nowy model, nowe upiększenia 
i szczegóły. 

Najgorzej przedstawiają się młode 
panny, o k tórych n ik t nie pamięta. Prze­
waża w ich strojach kolor biało-niebieski 
Sukienki przeładowane falbanami i fał­
dami. Nie brak również wstążek, zwisa­
jących po bokach sukni. 

Tak jest dziś. A co będzie jutro?... 
Nie wiem. Moda jest kapryśna, jak ko-

bieta, k tóre j zaprzedała swą duszę i ciało. 
R . P . 

Sprawy robotnicze. 
Z A T A R G W F A B R Y C E T A B A K S -

B L A T T A . 

Właścic ie l t ka ln i mechamcznej, przy, 
ttL Gdańskiej 118, Tabaksbalatt w swo­
i m czasie zamknął fabrykę z powodu bra­
k u surowców na przeciąg trzech miesię­
cy. Po up ływ ie tego czasu fabrykę zno­
wu uruchomił . 

Przed k i l k u dniami robotnicy wspo­
mnianej fab ryk i zwróc i l i się do właścicie­
la, prosząc o udzielenie ur lopów hib za­
płacenia za nie. 

Pan Tabaksblat t odmówi ł robotnikom 
udzielenia ur lopów, jak również wyp ła ­
cenia należności, motywując swe posta­
nowienie tem, iż zamknięcie fab ryk i nie 
powstało z jego w iny . 

Robotnicy jednak byf i innego zdania 
i -udali się do inspektora pracy, gdzie zło­
ży l i odpowiedni memorjał. 

Konferencja w sprawie te j odbędzie 
się pod przewodnictwem p. inspektora 
pracy 18-go obwodu w najbliższych 
dniach przyszłego tygodnia, (p). 

O Z A P Ł A T Ę Z A URLOPY. 
Zarząd fab ryk i kap i obrusów pod f i r­

mą „ A . Meser" przy u l . Nowaka nr. 4, 
wymówi ła pracę zatrudnionym w f i rmie 
te j robotn ikom, oznajmiając im o tem na 
dwa tygodnie przed terminem. 

Po zamknięciu fabryk i robotnicy zwró 
c i i i się do właściciela, prosząc o zapłace­
nie im za czas ur lopów. 

P. Meser odmówi ł wypłacenia robot­
n ikom jak ie jko lwiek należności, tw ie r ­
dząc, że ur lopy im się nie należą. 

Wobec powyższego robotnicy udal i 
się do inspektora pracy z zażaleniem. 

Konferencja w sprawie tej odbędzie 
się pod przewodnictwem insp. pracy 17 
obwodu w najbliższych dniach przyszłe­
go tygodnia, (b) 

R E S T A U R A C J A 

HOTEL - POLSKI 
Codzień koncert składają­
cy się z sił doborowych. 
K u c h n i a p i e r w s z o r z ę d n a , 
p i w n i c a d o b r z e z a o p a ­

t r z o n a . 
2403 z poważaniem W . R a k o w s k i . 

Koszty utrzymania w pierwszej połowie maja 
zmniejszyły się o 1,9 proc. 

Onegdaj odbyło się posiedzenie korn i 
sji do badania zmian kosztów utrzymania. 

Komisja złożona z przedstawiciel i rzą­
du, władz komunalnych, oraz przedstawi­
ciel i przemysłowców i robotn ików skon­

statowała, iż w porównaniu z drugą po­
łową kwietn ia, koszta utrzymania w 
pierwszej połowie maja zmniejszyły się 
o 1,9 proc, (b) 

Endecja chce zamaskować swą klęskę 
wyborczą. 

Lista JVb 21 żąda nowych wyborów do kasy chorych. 

W związku ze zbliżającym się latem, 
a wraz z nim możliwością epidemji cho­
rób zakaźnych, wydział zdrowotności pu­
blicznej przystąpi ł do energicznej akcji 
zapobiegawczej. 

Ponieważ jednym z najniebezpiecz­
niejszych rozsadników są szmaty, k tóre 
w wie lk ie j i lości są importowane i eks­
portowane do i z Łodzi zwołano przy u-
dziale przedstawiciel i wojew. urzędu 
zdrowia, wydzia łu przemysłowego woje­
wództwa, komisarjatu rządu, komendy 
policj i , urzędu celnego, przedstawiciel i 
szmaciarń i t. d. konferencję, na które j 
omówiono sprawę zniszczenia źródeł za­
razy gnieżdżących się zarówno w szma-
ciarniach miejscowych, jak i szmatach 
importowanych. 

Po zreferowaniu tej sprawy przez 
przewodniczącego konferencj i ławnika 
wydz. zdr. pub. Joela oraz naczelnika te­
goż wydziału, wywiązała się obszerna 
dyskusja, w wyn iku które j powzięto cały 
szereg donośnych uchwał, zmierzających 
do unieszkodliwienia szmacianych ognisk 
zarazy. 

Między innemi postanowiono rozto-
czyć kontro lę nad szmaciarzami ul iczne-
mi , żądać przedstawienia świadectw de­
zynfekcyjnych przy imporcie szmat oraz 
przeprowadzanie dezynfekcji szmat po­
dejrzanych. 

Następnie omawiono sprawę rozcią­
gnięcia kont ro l i i poddawania dezynfek-
q'i szmat sprowadzanych z Rosji, co przy 
nawiązywaniu stosunków handlowych 
z Rosją przybiera charakter masowy. 

Sprawa ta zostanie szczegółowo omó­
wiona na następnej konferencji , w k tóre j 
wezmą udział również przedstawiciele 
związków przemysłowych. 

Memorja ł opracowany w te j sprawie 
zostanie przesłany komisj i międzymini­
sterialnej, k tóra z m i q a t y w y wydzia łu 
zdrowia publicznego ministerstwa spraw 
wewnętrznych zostanie w najbliższym 
czasie powołana do życia w celu rozpa-
trzenia tej sprawy. 

Jednocześnie przyjęto tezę, iż wszyst­
kie szmaty importowane z Rosji należy 
pod względem sanitarnym uważać za po­
dejrzane i w inny być poddane dezynfek­
cj i . — Do komisj i wykonawczej , k tó ra 
zajmie się realizacją powziętych uchwał 
powołano naczelnika woj . urz. zdr „ dr, 
Skalskiego, dr. Starzyńskiego oraz przed­
stawiciel i komisarjatu rządu i związku 
handlarzy szmatami. 

Pełnomocnicy l isty nr. 21 polskiego 
zjednoczonego komi te tu wyborczego 
zgłosil i do ministerstwa pracy za po­
średnictwem komisarza kasy chorych pro 
test następującej treści: 

„Przygotowania do wyborów człon­
ków rady kasy chorych, jak również sa­
me wybory przeprowadzone dnia 27-go 
kwietn ia w Zgierzu, Konstantynowie, A -
leksąndrowie i Rudzie-Pabjanickiej wy ­
kazały całą nieudolność oraz partyjność 
k ierowników, jak również cały szereg 
nadużyć przepisów wyborczych. 

Urzędnicy biur reklamacyjnych na za­
sadzie rozporządzenia komisarza kasy 
chorych żądali od osób pragnących zło­
żyć reklamacje za pominięcie ich w spi­
sach okazania dowodów osobistych, w 
przeciwnym zaś razie, reklamacj i nie 
przy jmowal i (biuro reklamacyjne nr. 14 
i t . d.). Rozporządzenie powyższe gwał­
ciło par. 6 rozporządzenia min. pracy. 

Podzia ł .na okręgi wyborcze by ł jed­
nym naigrawaniem się ze zdrowego roz­
sądku oraz samych wyborców. Część 
mieszkańców Chojen, Zgierza głosowała 
na Bałutach, zaś z okol ic Górnego Rynku 
— n a Widzewie lub Radogoszczu. 

W spisach wyborców ogromna ilość 
pracowników kasy chorych f igurowała po 
k i l ka razy (obwód nr. 1, 48, Goldrand 
:Abram, Zielona 31). Również głosowali 

na zasadzie zaświadczeń komisarza kasy 
chorych, pomimo tego, iż w spisach nie 
f igurowal i (Zabryl iński Wik to r ) , Zdarza­
ły się również wypadk i , że osoby, k tóre 
podczas reklamacj i f igurowały w spisach 
kasy chorych, w dzień głosowania nie f i ­
gurowały tam, i by ł y pozbawione prawa 
głosu. 

W myśl przepisów czas głosowania 
winien t rwać od 8 rano do 8 wieczór bez 
przerwy, tymczasem w całym szeregu 
komisj i obwodowych rozpoczynało się 
głosowanie dopiero około południa, tak, 
że wiele osób, widząc b iuro zamknięte, 
a stać na podwórzu podczas deszczu by­
ło niemożliwe, odeszło do domu i zupeł­
nie nie głosowało (obwód 21, 37 i inne). 

Wie lką ilość głosów dobrych główna 
komisja wyborcza unieważniła z powodu 
wręczenia przez członków komisj i ob­
wodowych wyborcom kopert nieostem-
plowanych, co jest winą ty l ko referatu 
wyborczego i członków komisj i obwodo­
wych. 

Wobec powyższego, jak również i 
z powodu innych nadużyć zakładamy 
protest, żądając przeprowadzenia śledz-
wa, ukarania winnych nadużyć, jak rów­
nież unieważnienia przeprowadzonych 
wyborów i zarządzenia nowych wybo­
rów" . 

Strejk w fabrykach rękawiczek. 
Związek k lasowy rękawićzarek wy­

stosował do przemysłowców żądanie pod 
wyższenia płac o 120 proc., motywując 
żądanie tem, że dotychczasowe płace ro­
botnic wynoszą'9 do 23 mil jonów marek 
tygodniowo. 

W sprawie tej okręgowy inspektor 
pracy p. Woj tk iewicz zwołał wspólną 
konferencję, na którą jednak przemysłów 
cy nic przybyl i , lecz l istownie zawiado­

mi l i , iż i powodu złej konjunktury i sta­
gnacji żadnych podwyżek rękawiczarkom 
dać nie mogą. W ten sposób konferencja 
nie doszła do skutku. 

W związku z tem w lokalu klasowego 
związku odbyło się ogólne zebranie rę­
ko wiczarek, na k tórem po zreferowaniu 
sprawy przez p. Danielewicza postano­
w i o n o przystąpić db strajku. 

Las przeniesiony z Francji 
do Chicago. 

Na zachodnich okresach miasta Chl-i 
cago, przed trzema tygodniami odbyła 
6ię jedyna w swoim rodzaju uroczystość 
wojskowa. 

Odbyło się mianowicie poświęcenie 
lasu złożonego z ki lkudziesięciu drzew 
przewiezionych z Francj i i zasadzonych 
na ziemi amerykańskiej . Na drodzie po­
między Rand i Bal lard wSzampanji znaj­
duje się lasek zwany Bellzan. 

Odznaczyła się w nim podczas ub ieg ' 
łe j wojny w walce z niemcami, 2-ga dy­
wizja armj i amerykańskiej. Obok fran­
cuzów poległa tam znaczna l iczba żołnie­
rzy amerykańskich i z tego powodu la­
sek przepełniony mogiłami bratniemi, na-, 
brał znaczenia pamiątk i historycznej dla' 
obu narodowości. N 

Legjoniści amerykańscy zapragnęli 
część lasku Bellzan posiadać u siebie. 
Rząd francuski chętnie przyjął propozy­
cję, wobec czego część drzew starannie 
wykopana, z korzeniami osypanemi zie­
mią francuską została władowaną na o-
k rę t i przew ; ezioną do Chicago, gdzie je 
zasądzono. W uroczystości założenia lasu 
bra ły udział władze wojskowe amerykan 
skie dowódcy 2-ej armj i oraz l iczni przed 
stawiciele b. legjonów. 

PROJEKTY W Ł O S K I E GRIFFITH'A» 

Jedną z ważniejszych spraw kinowych 
we Włoszech jest obecnie projekt wysta 
wienia na ekranie „Fausta" przez znane­
go real izatora Gr i f f i th 'a. F i lmowi tonu' 
wróżą wielk ie powodzenie, a na jego T9> 
alizację Gr i f f i th ma otrzymać 75.000 dój 

\ larów. 
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Etyka handlowa j n e n s ł i w i i w . 
Obecny okres powodzi protestów 

daje sposobność przemysłowcom do kie 
rowania szeregu zarzutów pod adresem 
kupiectwa. Nie są one pozbawione słu­
szności, gdyż niestety, faktem jest, iż 
możliwość handlowa kupców manufaktu 
rowych nie odpowiada minimalncm, w 
tej dziedzinie, wymagom. Niesłusznem 
jednak byłoby wytykanie wad oskarża­
nych przez przemysłowców, kupców 
bez zainteresowania się moralnością han 
dlową, przemysłowców i podległych im 
personelu, I właśnie trzeba przyznać 
iż moralność ta, jest największą niemora 
nością , jaką można sobie wyobrazić. 

Przejdźmy do przyk ładów! 
Członkowie zarządu największych to 

warzystw akcyjnych w Łodzi zakładają 
hurotwnię manufaktury. Jest to w okre 
sie najbardziej wybujałeej inf lacj i , gdy 
konjunktury przedstawiają olbrzymie 
możliwości. Przy ówczesnych cennikach 
markowych, k tó re nigdy nie mogły na­
dążyć za kursem dolara, posiadanie in­
formacj i o terminie wydania nowych, 
było niezwykle wartościowe. Jak sobie 
doskonale przypominamy bywa ły okresy, 
kiedy wstrzymywano sprzedaż, gdyż ce 
ny markowe odbiegały bardzo od ówczes 
nych cen dolarowych, sprzedając czasa­
mi, poniżej kosztów własnych. Otóż właś 
nie takie momenty wyzyskiwała ta sza­
nowna spółka składająca się z t. zw 
el i ty przemysłu, celem — powiedzmy o-
twarcie — wywłaszczenia innych akcjo-
narjuszy towarzystwa. Bowiem o t rzy 
mywała towar w czasie, gdy kupcy już 
go nie dostawali, dawała pokrycie weks­
lowe w okresach cenników dolarowych, 
obliczane po kursie korzystniejszym, ani­
żeli dla innych odbiorców i przeprowa­
dzali inne podobne operaqe. Nie wspo­
minamy już o tem, iż panowie ci , dobrze 
poinformowani o zapotrzebowaniu r y n -
kowem ot rzymywal i od fabryk, w k tó ­
rych uczestniczą, cały zapas poszukiwa­
nych ar tyku łów, tak iż kupcy dopiero od 
nich musieli odkupywać. To by ły meto­
dy wielkiego przemysłu, k tóre zmierza­
ły do uzdrowienia r vnku . 

Innego rodzaj'.* kombinacje polega Ją 
na zakładaniu spółek handlowych, naj­
chętniej w Gdańsku, k tóre dostarczają 
surowce i materjały te-rbniczne, ich włas­
nym fabrykom. Ta „ba ł tycka gryndeka" 
miała przedewszystkiem na celu oszu­
stwa podatkowe, prowadzone jawnie wo­
bec tutejszych władz podatkowych. 

Ograniczamy się do tych przykładów 
Moralności przemysłowców ł ódzkich, a 
przejdźmy do przyk ładów etyk i , ich dy­
rektorów. 

Skandaliczne p rak t yk i tych panów, 

uprawiane za cichą zgodą fabrykantów 
świadczą o kwal i f ikacjach moralnych 
tych ostatnich. Czy do pomyślenia jest 
by dyrektor fabryk i w przemyśle zacho 
dnio - europejskim należał oficjalnie 
albo ty l ko cicho do spółki , czyniącej za 
kupy lub też wykonywującej dostawy dla 
kierowanego przez siebie zakładu. T r u 
dno to inaczej nazwać, jak łapownictwem 
doprowadzonem do najwyższych form 
ewolucyjnych. A lbo fakt prawie oficjał 
ny spółki sprzedawców, z hur townikami 
czy nie mówi sam za siebie. Tak ie zgni 
łc stosunki są możliwe jedynie, przy nis­
k ie j kul turze i zupełnym braku e tyk i han 
dlowej, u l icznych przemysłowców łódz 
k ich. 

Na końcu wypada poruszyć sprawę 
haraczów, nakładanych na wszystkich do­
stawców, przez pracow. czyniących za 
kupy. W Łodzi doszło do tego, iż bez 
łapówek, nie można sprzedać fabryce 
najbardziej pierwszorzędnych ar tyku łów 
potrzebnych do fabrykacj i . Łapówk i są 
poprostu wymuszane, pod groźbą 
otrzymania dostawy. 

Tak więc demoralizacja, idąca od 
góry przenika całą hierarchję administra 
cji fabrycznej. Czy możl iwem jest, by w 
takich warunkach nastąpiła sanaq'a w łó 
kiennictwa. Uzdrowienie stosunków mu­
si rozpocząć się od góry. A więc gdy 
członkowie zarządu przestaną przy po­
mocy swych kombinaq' i handlowych, ob 
kradać swych współakcjonarjuszy, wtedy 
będą mogli patrzeć na palce swych dy 
rektorów, a dopiero wtedy ci będą bar 
dziej interesowali się źródłami ubocznych 
zarobków niższych pracowników admi 
nistracji . Przywrócenie e tyk i handlowej 
we wszystkich szczeblach administracji 
fabrycznej jest pierwszym warunkiem 
uzdrowienia stosunków w przemyśle 
włókienniczym. 

Sędzia handlowy. 

nie 

I 
Watowych i Puchowych 
posiada na składzie wielki wybór kołder, jak również 

p r z y j m u j e o b s t a l u n k i . 
Materjały francuskie 1 wełniane na składzla. 

S D I f*% U P i o t r k o w s k a 6 
• D U V v n (w podwórzu) 

Dr. A D O L F E D E L M A N 
o r d y n u j e Jak d a w n i e j 

w KARLSBADZIE, dom „Wulkan"aees 

Szczawnica . 
Dr. R. H MERSZLAG 

y o r d y n u j e o d 10 m a j a . 3506 

„NOWE ŻYCIE". 
W drugiej połowie maja r. b. ukaże się pierwszy zeszyt nowego mie-

^ c z n i k a w jęz. pol. p. n. „Nowe Życie" organu poświęconego nauce, l i teraturze 
1 sztuce żydowskiej pod redakcją d-ra Marjana Balabana. Do komitetu redak­
cyjnego należą dr. M . Schor i dr. Ignacy Schiper. 

P I E R W S Z Y Z E S Z Y T . 
**Vdera między innemi prace Bałabana: „Kara ic i w Polsce", Z. F. Finkelsteina: 
Wrael Zangwi l " , Gelbera: „Pierwszy socjalista w l i teraturze hebrajskiej" , 
? chippera: „Teor ja Maxa Webera o powstaniu państwa żydowskiego", „Fa l le -

„Bromberg - By tkowsk i " , Bałabana: „Malarz Aleksander Sochaczewski" i 
,; P. W dzliale beletrystycznym znajdują się poezje B ia l ika: „Zwó j ognisty" (w 

.^u. Jerenjasza Frenkla) Byrona, Bromberga, Barbera, początek powieści Asza: 
(jFujaszek Mozes" i Bur ł y : „Żona, k tó re j nie znosił", nowele Agnona it. d. 
jjj dziale sprawozdawczym referat F. Korngr i ina o obecnej pracy w Palestynie, 
i?; e lzerowej: o podróży do Ameryk i , sprawozdanie z wydawnic twa Sztybla 
j r e nk la ) z wystawy książki hebrajskiej (Lipkina) bogata kronika l i teracka i bie-

(o problemach aktualnych) obszerna bibljografja i t . p. Zdobią tenże zeszyt 
"Ystyczne reprodukcje obrazów Sochaczewskiego. 

Przedpłata za kwar ta ł 12 zł. pierwszy zeszyt 4 zł. (objętości 10-iu arkuszy). 
Adres redakcj i : 

M . Dr . M . Bałaban, Warszawa, Sienna 38-25, teł. 229.82. Adres administra-
U : Księgarnia M . J . Fr ied, Warszawa, Rymarska 16, te l . 305-78, P. K. O. 470. 

Uzdrowienie handlu manu­
faktury. 

R o z m o w a z p r e z e s e m cent ra lnego z w i ą z k u kupców 
p. F re i l i chem. 

Prolongata weksli u przemysłowców. —- Hurtownicy 
żądają kondycji: 30 dni otwarte — 90 dni akcepty. — 
Postulat dyskonta w Banku polskim i udziału w komi­
tecie dyskontowym.—Stworzenie wydziału informacji 
kredytowych. — Handel domaga się zniesienie urzędu 

walki z lichwą i podatku obrotowego. 
Obecna sytuacja na rynku manuiak 

tu rowym, jest wyn ik iem nie t y l ko orga 
nicznych niedomagań, jakie wykazuje 
przemysł włókienniczy, ale również 
wskutek złej organizacji sprzedaży. A b y 
zaznajomić się z poglądami łódzkich hur 
towników manufaktury, zwróci l iśmy się 
do prez. Frei l icha, k tó ry udziel i ł nam 
następujących wyjaśnień: 

— Jedna, % największych bolączek, 
jakie odczuwają hurtownicy manufaktu­
rą, to jest brak kredytów, k tó ry umo 
żl iwia racjonalny handel. Spełnienie 
tego postulatu jest jednym, z najgłów 
niejszych punktów programu sekcji hur 
town ików manufaktury, dotyczącego u 
normowania handlu włóknistego. 

Przedewszystkiem najbardziej aktual 
nem żądaniem jest udzielenie prolongaty 
weksl i hur towników, przez przemysłow­
ców, gdyż bez te j kocepcj i będzie trudno 
przetrwać okres przejściowy. Skoro bo­
w iem kupcy prowincjonalni oraz deta-
l iści domagają się prolongaty, celem moż 
ności wybrnięcia z obliga, bez popadania 
w ręce l ichwiarzy, to oczywistem jest, iż 
również hur townik musi te warunk i otrzy 
mać od fabrykanta. 

Nie mniej ważnym postulatem jest u-
dzielenie przez przemysł łódzk i tych 
warunków kredytowych, jak zagranica. 
Jeśl i handel ma być racjonalnie posta­
wiony i zabezpieczony przed wstrząsami, 
jakie powoduje niepunktualne płacenie, 
to koniecznem jest przyznanie 

30-dniowego k redy tu otwartego, oraz 
dodatkowego 90-dniowego k redy tu weks­
lowego. 

W i e l k i handel włókienniczy odczuwa 
obecnie niezmiernie dotk l iw ie b rak k re ­
dytu. Dlatego też w pierwszym rzędzie 
zwróci się do Banku Polskiego, celem 
wyjednania sobie w te j instytucj i odpo­
wiednich k redytów dyskontowych. Żą­
danie jest to tem uzasadnione, iż słaby 
handel nie może zapewnić stały zbyt 
przemysłowi, k tó r y przez długi czas wa l 
czyć będzie ciężko, z konkurencją za­
granicy. Pozatem kupiectwo gotowe 
jest dać hipoteczne zabezpieczenie dla 

otrzymanych kredytów dyskontowych, 
O żywiołowej potrzebie kredytów świad 
czy fak t własnego banku, k t ó r ym będzie 
Bank łódzk i hurotowników S. A . Akc je 
jego opiewać będą na 100 złotych, a bę­
dzie on miał za zadanie stworzenie pier 
wszych podwal in, dla racjonalnego kre­
dytu kupiectwa łódzkiego. 

Łącznie z naszym postulatem kredy­
tów dyskontowych w Banku Polskim, do 
magać się będziemy uwzględnienia nas 
w komitecie dyskotowym, gdzie l iczeb­
ność przedstawicielstwa kupiectwa, po­
zostaje wiele do życzenia. Kupiectwo 
łódzkie dąży do uzdrowienia stosunków 
kredytowych; w t ym celu zabiega się o 
stworzenie „zjednoczonego wydzia łu in ­
formacyjnego" łącznie ze związkiem wie l 
kiego i średniego przemysłu. Instytucja 
ta. oparta na współpracy przemysłu f 
kupiectwa wyel iminowałaby z handlu 
jednostki, nie zasługujące na zaufanie. 

Pozatem program nasz na czas naj­
bliższy obejmuje również postulat znie­
sienia urzędu wa l k i z l ichwą, którego 
użyteczność jest naszym zdaniem, wielce 
problematyczna. Domagamy się tego w 
interesie spokoju w handlu, którego ceny 
przy w ie l k im nasyceniu rynku , regulo­
wane są podażą wyrobów kra jowych 
oraz wie lką konkurencją zagraniczną, 
jakoteż ustosunkowaniem się tych czyn­
n ików do popytu. Kupiectwo łódzkie 
jest zdania, iż jednym z najważniejszych 
warunków uzdrowienia handlu w łókn i ­
stego jest zniesienie podatku obrotowego. 
Normalny zysk, k tó ry waha się w grani­
cach 2 proc., uniemożliwia uczciwy han. 
del, k t ó r y musi opłacać od każdej t ran . 
zakcji podatek 2.5 p r o c , a więc wyższy 
od przeciętnego poziomu zysku. Wszak 
nie można również pominąć milczeniem 
faktu , iż hur townik zarabiający 2 p r o c , 
zaciąga jeszcze ogromne obligo, wyp ły ­
wające z jego żyra. 

Uważamy, iż spełnienie powyżej przed 
stawionego minimalnego programu, jest 
nieodzownym warunkiem dla uzdrowie­
nia handlu włóknistego — zakończv! 
swą rozmowę prez. Fre i l ich. 

Brak gotówki i plajty w Łodzi. 
Tydzień ubiegły wykazał całą grozę 

sytuacji w przemyśle włókienniczym, 
k tó ry stanął w obliczu groźby ca łkowi ­
tego unieruchomienia się z powodu bra­
k u gotówki , a to, wskutek ogromnej Iloś­
ci protestów, stanowiących 70—75 proc. 
weksl i , oddanych do inkasa. 
To też w większości ogromnych koncer­
nów włókienniczych dokonano dopie­
ro w dniu wczorajszym wypła t i to za­
ledwie częściowo. 

Jedno E najważniejszych towarzystw 
akcyjnych oddawszy do dyskonta port -

el , sięgający wysokości ki lkudziesięciu 
tysięcy złotych otrzymał miast spodzie­
wanej gotówki. . . dwie trzecie tej sumy w 
protestach weks l i złożonych poprzed­

nio. 
Bank i prywatne wstrzymały również 

całkowicie dyskonto, nie mogąc się apo 
rać z falą protestową w k tóre j uwiecioa* 
zostają wszystkie zapasy gotówkowe. 

Dyskonto prywatne, k tóre nie mogło 
nie może ulżyć przemysłowi, dochodzi 

do zawrotnych wysokości nieenaaych w 
okresie dewaluacji . 

Pesymizm k tó ry ogarnął sfery prze­

mysłowe i handlowe wskutek tego stanit 
rzeczy charakteryzuje najdosadniej iak t , 
iż nie są nawet zarządzane postępowa­
nia upadłościowe, czym się t łomaczy ca! 
kow i t y brak oficjalnych bankructw przy 
jednoczesnym zawieszeniu płatności 
przez dziesiątki f i rm. 

To też regulacja na 50 proc. jest uwa 
żaaa za bardzo korzystną, co wy two ­
rzyło istną spekulację „p la j tową" . 

W t y c h warunkach nadzieje na poprą 
wą sytuacji i ożywienie się w handlu są 
aader problematyczne. A . T . 

M O K E 1 Y N I K L O W E BĘDZIEMY M I E ­
L I JUŻ W C Z E R W C U . 

Warsz. kor . „Repub l i k i " telefonuje: 
Początkowy termin puszczenia w 

o b i a j monet metalowych w l ipcu został 
przeć Bank Polski przyśpieszony. 

Jak się dowiadujemy monety n ik lowe 
24 i 30-f rotzowe ukażą się w obiegu już 
w początkach czerwca. Reszta bi lonu bę 
dzie puszczona w obieg w miarę wycofa-, 
nią obecnych bi letów zdawkowych. 
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Rynek wełniany. 
Z wyników aukcji w Londynie i Liver 

poolu należy raczej przychylić się do po­
glądu, iż zwyżka cen, jaka nastąpiła w 
ostatnich miesiącach ma uzasadnienie w 
czynnikach gospodarczych, a nie w mo­
mentach spekulacyjnych, Zarazem dane 
statystyczne stwierdzają, iż o ile chodzi 
o przyszłość, to ukształtnia się ona na 
zdrowych podstawach. Nie należy bo­
wiem zapominać, iż w ciąga zaledwie 
trzech lat przemysł wełniany świata za­
kupił prócz wełny, pochodzącej z coro­
cznej strzyży, również około 3 midljony 
bel wełny ze zapasów B, A . R. A . (Bri-
tish Australian Wool Rcalisation Asso-
ciation). 

Należy wiec się liczyć z możliwością 
braku surowca o ile konsum utrzyma się 
na dotychczasowej wysokości, zwłasz­
cza, iż produkcja wełny najważniejszych 
centrów, zmniejsza się corocznie. I tak. 
W okresie dziewięciomiesięcznym od 
lipca 1923 do marca 1924, Australja i No­
wa Zelandja eksportowała o 441 tysięcy 
bel mniej, aniżeli w tym samym okresie, 
w roku ubiegłym. Ważnym momentem 
dla rynka wełny jest okoliczność, iż prze 
n;ysl wełniany w St. Zjednoczonych jest | 

prawie w zupełności unieruchomiony. 
Doszło do tego, iż tamtejsi przemysłow­
cy, chcąc wykorzystać zwyżkę cen, wy­
słali swe upasy wełny do Londynu, 
gdzie sprzedali ją po bardzo korzyst­
nych cenach. Jednak należy się liczyć 
z faktem, iż St. Zjednoczone za kilka 
miesięcy, po skończonych wyborach, wy 
stąpią jako nabywca wełny. 

Nie trzeba wspominać, iż nie pozo­
stanie to bez wpływa na kształtowanie 
się cen, 

GIEŁDY, 
G O T Ó W K A . 

Dolary 5,18 i pół 

CZEKI . 
Belgja 25,20 

Holandja 194,10 
Londyn 22,65 — 22,55 
Nowy Jork 5,18 i pół 
Paryż 29,80 
Praga 15.29 i pół. 
Szwajcarja 91.95. 
Wiedeń 7-32 i póŁ 
Włochy 23.10. 

Miljonówka 0.45—0.44—0.45. 
Pożyczka 8-procentowa 8. 
Pożyczka dolarowa 2.95. V 
Tnedcncja bez zmiany. 

WIECZORNA POGIEŁDA W A R S Z A W 
SKA. 

Warszawa, 17 maja. 
Dolary 5.18 i pół 
Tendencja bez zmiany, dla akcji u-

trzymaaa w granicach giełdy urzędowej 
Cegielski 0.75 
Ćmielów 1 
Zieleniewski 13 
Pocisk 1,35 
Parowozy 0.45 
Nafta 0.75 
Chodorów 6 
Przem. L w . 0.45 
Bank Małopolsk i 0.80 
Bank dla H. i P. 2 
Starachowice 3.50 
Nobel 4 em. 1.50 
Rudzki 1.55 
L i lpop 0.80 I 
Węgiel 6.50 
Borkowscy 1,75 
Żyrardów 48.50 
Czersk 0.80 % 
Siła i Światło 0.70 
Puls 0.58 
Modrzejów 9.75 
Bank Handlowy 10 
Ostrowiec 11.85 

G IEŁDY Z A G R A N I C Z N E . 
P A T . — GDAŃSK, 17 maja — Noto­

wania w guldenach gdańskich. 
100 marek rentowych 135.162-135.839 

100 złotych polskich 111.22.111.78, 100 
dolarów 571.81—574.69, telegraficzna wy 

płata na Londyn 25,00—25.00, na Ber l in 
133.914—134.586, na Paryż 33.18--33.34, 
na Warszawę 109.97—110.53. 

P A T . — ZURYCH, 17 maja — Noto 
wania końcowe. 

Nowy oJrk 564 i pół 
Londyn 24.63 
Paryż 32.45 
Medjolan 25.10 
Wiedeń 0.0079 i pó ł 
P A T . — L O N D Y N , 17 maja. Radjo - * 

Zamknięcie giełdy 
Nowy oJrk 430.75 
Francja 75.97 i pół -
Włochy 98.24 
Szwajcarja 24.52 
Niemcy 18.75 bi l jona 
Austr ja 310.500 

EOCfiALTER-RORESPOlfDEHT 
polski, niemiecki I angielski, dzielny 
sprzedawca na nlewypowledzlanem 
samodzielnem stanowisku poszukuje 

Josady ewent. zajęcia wieczorem, także 
ako sekretarz. Posiada wyższe wy­
kształcenie zagraniczne I pierwszo­

rzędne referencje. Łaskawe oterry 
sub. „Rzutki" do .Republiki"- 744 

CZYTAJCIE 

J 41 

Przedostatni dzień turnieju. 

P o ż e g n a l n y BENEFIS i jednocześnie 
20-letni Jubileusz Ż e l a z n e g o zapaśnika 

Chaima M k h e l s o n a . 
N i e d z i e l a 18 m a j a r. b. LOT 

1) W dzień benefisu Michelson podnosić będzie ogromne ciężary. 
2) Na piersiach Żelaznego Michelsona rozbijać będą ogromny kamień. 

D o p e ł n e g o r e z u l t a t u — k t o k o g o z w y c i ę ż y ? 

-Mn Michelson. Śpiewaczek— Hie&iesKa MasKa. Wildman —Gribls. 

Każdy tańczy 
najnowsze tańce, Jak: Shimmy, Tango, l i Java, 

Blues, Boston 
5 p o 6-ciu lekc jach, 

udzielonych metodą paryską przez znanego 
tancmlstrza paryskiego 

p. Z y g m u n t a H e n r y k o w s k i e g o 
Zapisy i informacje od 5—10 wlecz, w lumcelarji 
p r z y s z k o l e , Ceg ie ln iana 4 3 , a do 5 po poł. 
w prywatnem mieszkaniu przy u l . CegielnlnneJ 

- Hi 6 7 . -
UWAGA: Udziela także lekcji prywatnie. 

T A J E M N I C A 
delikatnej czystej twarzy ró 
zowego miodzienczo-iwicże 
go wyglądu, białej aksamit 
ej, miękkiej skóry olśnie­
wająco pięknej cery polega 
na codziennym używaniu 

Mydlą m Koeippa. 
Żądać wszędzie. Prawdziwe tylko z podpisem 

R. Włodarski. Jenerałne przedstawicielstwo Dom Han­
dlowy .Korona" Warszawa, Marszałkowska 139. 

3446-5 

B. RUSSKA SS&3 

u d z i e l a lekc j i p isan ia na maszynach rolnych 
i najnowszych systemów z dokładnem objaśnieniem kon­
strukcji 1 hektografji. Udziela również lekc j i k o r e s p o n ­

dencj i I a r y t m e t y k i h a n d l o w e j . 
Łfidf. Di. Kilińskiego (Widzewska) Ik §3, obecnie 19 i . B 

(obok poczty). 

8-klasowe Mwm HomanlstyczDe 

B. Brauna 
u l . N a r u t o w i c z a 6 9 . 

Podania z załączeniem świadectwa urodzenia 
i szczepienia ospy przyjmuje kancelarja gim­

nazjum codziennie od 8 do 2 p. p. 
Egzaminy wstępne w czerwcu. 

usuwa piegi i udelikatma cerę 

C R E M 

652-6 

i" Dyrekcja Gimnazjum 

im. El. Orzeszkowej, 
w Ł o d z i , A l . Kośc iuszk i 21 

podaje do wiadomości, że zapisy kandydatek przyj­
muje kancelarja szkoły codziennie od 10-tej do 2-ej. 

Dyrektor Kaz . Koszyk . 

stacja kolejowa 
zostaje w dniu 20 

Ceny przystępne. 

N I E K L A Ń 
maja r. b. otwarty. 

3737 Bliższe szczegóły na miejscu 

złotych 
PALTA NIEPRZEMAKALNE 

Na RATY 
[Garn i tury mczkle 

z kamgarnu 
z bostonu 

| S p o d n i e w paski 
zkamgaruu 

| P a l t a męskie 
z tnarengo 47.— 
Z kowerkortu 90. -

Okazyjnie tanio 
Sarn iMi i paletka dziecinne 
Pończochy z jedw. floru 4.— 

SZHKlKl 1 M l . 
I M f , Pieńkowska 180 i filja 160. 

T o r e b k i , 
P o r t f e l e , 3238-1 

M a n i c u r y , 
P o ń c z o c h y , g a l a n t e r j a m ę ­
s k a o r a z w s z e l k a m a n u ­

f a k t u r a 

R. GRABO WIECKI 
_PJBJI P r a z . N a r u t o w i c z a (Dzielna) 2 . 

Powóz z koniem 
i stangretem 

dziennie lub tygodniowo dla 
lekarza, ajenta lub t. p. 

Oferty do adm. .Republiki" 
37oa pod „P. P . \ 

Lecznica 
lekarzy specjalistów 
Brzezińska U. 

Przyjmowanie chorych od 9—5 bp. oraz 
wizyty do domu. Zastrzykiwanie, clek-
tryzacje, psycholerapja. O p e r a c j e . 
Leczenie sztucznem słońcem górskim. 
Leczenie wad wymowy (jąkanie, bełko­
tanie). Wszelkie analizy (moDzu, plwo­
ciny, krwi 1 t. d.) 3404 

Porada 2 złote. 

650 

Obejmują administrację domów w Berlinie. 
Reflektanci zechcą się zwracać do Hermana 
Dawtdowicza, Berlin C. 25 Prinzlauerstr 18. 
lub do dnia 21 maja w Łodzi u Rosenblu-
ma, Piotrkowska 38 telef. 11—02. 

P i e r w s z o r z ę d n e r e f e r e n c j e . 

Dr. B. Knichowiecki 
Choroby dzieci 

P r z e p r o w a d z i ł slą do do­
mu przy u l . A u d r z e j a 6 . 
Godz. przyj <ć 2.30—4.30 p. JJ. 

Ordynuje również co dzien od 1—2 
w Lecznicy przy ul. Zachodniej 27 
(róg Konstantynowskiej). 3719—3 

front parter 
mleszk. Nr. 2 
Dzielna Nr.35 

przyjmie domy w zarząd lub ad 
ministrację. Oferty sub. .Facho­
wiec" złożyć do adm. „Republiki 

P r a c o w n i a 

poszukuje stałej posady lub 
zastępstwo. Łaskawe oferty 
nadesłać: Administracja pod 

,Prowizor". 3729-2 

z kilkuletnią praktyką poszukuje 
.kondycji na wyjazd za granicę 
lub .nad morzę. Oferty sub. J ^ . 10 

KOŁDER 
watowych i puchowych 

L. L A N D A U . 3i8i-3| 

K o n s t a n t y n o w s k a We 10 

jeden 

rower 
T r o p e d o u 

M. S z y l d w a c h a 
ŁÓDŹ, Sienkiewicza 7. 

Choroby aRórar 
i weneryczne 

Dr. I LEWKOWICZ 
Konstantynowska 12 

od 9—1 i od 6—& 
dla pań od 5—6-el 

691—10 

Dr . 

i 
Specjalista chorób 

uszu, nosa, gardła 
1 płuc. 

Pomorska (jiednia) 10 
Przyjm.od g. 12—2 

I 5 - 7 . 
Telef. 27—81. 

Dr. med. 

Zawadzka 35 
Choroby uszu, no­
sa, gardła i krtani 
Przyjm. od 11—1 
4—6 7 4 - 8 

SPRZEDAM 

SKLEP 
Galanteryjny 
Konstantynowska 74 

695—3 

Smaczne domowe 

GlBwna 67 oieszk. I ł 
rogowy dom 

LEKARZ DEttJWA 
Feiite SeifcEgsrt 

Zawadziła W. 
Przyjmuje od go" 7 

10—3 i 1—7 pP-
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NA SEZON LETNI ! 
WIELKI 

d o k t ó r e g o k ina pójść, m o ż e 

I f l l paść t y l k o na LUNĘ, 
p o n i e w a ż f i l m „ S z a ł n a m i ę t n o ś c i " w 10-u 

ak tach jes t n a p r a w d ę b e z k o n k u r e n c y j n y m . 3 7 0 5 

f WYBÓR 

IHIIUHIIL F I R M Y . 

..LEOIIMMT. WOELKER i GlflBfiRDT" 
P O CENACH - : - ( ! D A C ł o l 
FA B RYC Z NYC H l ^ C ! * l C 

SA D O N A B Y C I A L6d£, 
W F I R M I E •:- -s- Piotrkowska 8<tł 

Zakończenie Sezonu Koncertowego Sffi SEffiSl SALA FILHARMONJI ?™A

dS« 
O S T A T N I K O N C E R T z C Y K L U „WIELKICH S O L I S T Ó W 

Letnie mieszkanie 
z 4 pokoi, kuchni, elektrycz 
ność, wszelkie wygody, w 
willi w Langówku, 2 minuty 

od tramwaju Zgierskiego. 
Wiadomość u dozorcy domu 

ul. Piotrkowska 62. 

Uzdrowisko J a n i t a s " w Głownie. 
Pod kierownictwem lekarza. Dla 
cierpiących na niedokrwistość, ogólne 
osłabienie, neurastenję, lżejsze posta­
cie chorób płuc, choroby przemiany 
materjl. 

Położenie piękne, 5 minut od 
4tacjl kolejowej. Rytualna djetety-
czna kuchnia. Ilość miejsc ograni­
czona. Informacje: Łódź, ul. Andrzeja 
68, front III piętro m. 8. od 5-eJ do 6-ej 

3597—2 

22 maja 1924 
godzinie 8.15 wieczorom 

ftatowe,' ornamentowe, katedralne, ko­
lorowe i t. p. Szkło surowe i druciane 
do krycia dachów. Kit czysto pokosto­
wy. Ogniotrwałe Kamienie szamoto­
we. Płyty piekarskie krajowe i zagra­
niczne. Djamenty do cięcia szkła. Kom­
pletne szklenie budowli oraz wszelkie 
operacje wykonuje się szybko i po 
cftnach konkurencyjnych. 

TR. HANELT, 
Łódź, ul. Pusta Nr. 17. 

BACKHAUS 
wielkie piędotomowe 
b o g a t o Ilustrowane 
dzieło naukowe oraz 

genjalny pianista wirtuoz światowej sławy. 

Fu0H?,?A<^Lnahm

ĉ

Ripsodj\^"?,olI'„S^huraann:
 E t l u d y «ymfoniczne Skrjabln: Poeme op. 32 Nr. 2 

Fis-dur, Skrjabln: Etiuda op. 10 Nr. 8 Des-dur. Chopin: Ballada As-dur. rzy etiudy on. 25 Nr 1 
As-dur, Nr. 6 ds-moll, Nr. / Cis-moll, Kołysanka, Barcarolla. Pick-Mangiagalli: Danse d Olaf Liszt-

Etiuda koncertowa Des-dur, Don Juan Fantasie. 
Bilety od 2 złp. do 10 złp. nabywać można codziennie w kasie Filharmonji 

od godz. 10— 1-ej I od godz. 3—7-ej wlecz. 

Tnisnawief 
WILLA 

.ARKADIA" 
komfortowo urządzona, błisko dworca kolejo­
wego, położona w pięknym parku, kaidy pokój 
z własnym balkonem, wykwintna kuchnia, ceny 

umiarkowane. 
O t w a r t a o d 10-go m a j a b. r. 

Zgłoszenia u Dokt. Bernsteinowej na miejscu. 

3514-

Do sprzedania 

C E G Ł A 
dobrze wypalona, nada­
jąca sią na licówką, bez 
— wyprawy, rozm. — 

250x120x65 mm. 
Oferty do Zakładów Ży­
rardowskich w Żyrar­
dowie. 3619—3 

Motocykl 
i,8Przedania w bardzo dobrym stanie 
ty! Pół P. S„ 2-u biegowy z wolnym 
3 <J'em. Do obejrzenia Zgierz, ulica 
•Aja 10. 3615—3 

^EMATOGEN-LEK 
warszawa 

Ul. POZNAŃSKA M 11. 
leczy: 

Blednicę 
MałoKrwistość 

SKrofuły, Nerwy 
BraK apetytu 

dla dorosłych i dzieci. 

iillahf. LEK w aptekach 1 składach. 

MII l HM 
powinna wykorzystać 

naszą okazyjną 

wyprzedaż resztek 
Polecamy w najlepszych gatunkach: madapolatny, 
płótna, zefiry, batysty, k retony, muśliny, woale, sa­
tyny, frota; również szewioty, korty, kowerkoty, 

bostony, kamgarny w wielkim wyborze 

M R D V I P I O T R K O W S K A 6 6 
• D M laf 3383 w p o d w ó r z u . 

N A J T A Ń S Z E Ź R Ó D Ł O 

NOWEi Continental, Adler 
Mercedes, Smith » Bros. 
Underwood, podróżne Ho 

rona i inne. 
Również różne maszyny 

okazyjne. Taimy I gatanhu 
dla wszystKich maszyn. 

Warsztat reperacyjny. 
NauKa pisania na ma­

szynach. 

Adolf Goldberg, Andrzeja 1, I-sze piętro 

Samochód 
4 - o s o b o w y „ S t o e w e r " 

z elektrycznem oświetleniem starter — w 
ruchu, okazyjnie do sprzedania. 

Wólczańska 243-a. 

xunitnx***ux**u*uxt*x 
P R A C O W N I A B I E L I Z N Y 

M Ę S K I E J 

Rudolf L INDE 
Gdańska 35. 

przyjmuje obstalunki z własnych 
i powierzonych towarów. 

&*XKXKXKK*X)mft*KK*K 

Dyrekcja 8 k l . Gimnazjum Realnego 
Żeńskiego Eug. Krygierowej daw. Siennic­
kiej ul. Piotrkowska 157 znajdująceg o się 
obecnie pod całkowitym zarządem Grona 
Nauczycielskiego ogłasza, że egzaminy 
wstępne do wszystkich klas od I do VIII 
włącznie na rok szk. 1924-5 rozpoczną się 
dnia 23 czerwca b. r. W programie Gim­
nazjum jest takie język łaciński. 

Zgłoszenia przyjmuje Kancelarja Gimna­
zjum codziennie (prócz świąt i niedziel w 
godz. 9—1 w p. 

SPRZEDAM 
Obejrzeć można codziennie od 11—2 

w Związku Drukarzy, Nawrot 20. 

L O K A L 
[6 okien, przy ul. Piotrkow­
skiej, w najlepszym punkcie, 

P i e r w s z o r z ę d n y 

IJIIIIIHIU" 
w Ciechocinku 

przyjmuje zamówienia na pierwszy sezon kuracyjny.. 
Kuchnia wykwintna pod kierownictwem znanej 
kuchmistrzyni p. Surowieckiej. Obsługa sumienna, 

Warunki dogodne. 
Bliższych informacji udziela i zamówienia przyjmuje 

p. Szulc, Łódź" ul. SzKolna 8. 

I Oferty sub „Punkt" do adm. 
18730-2 „Republiki". 

KONKURENCJA. 

Daje na ulj. 
Damską i męską garderobę, oraz futra. 
Przyjmuje z powierzonych towarów. 
Wykonywam podług najnowszych mo­
deli. M . R O Z E N B E R G , ul. Wschod­
nia M 49. poprzeczna of Il-gie piętro 

Samochód 

Do sprzedania 
z zabudowaniem 
fabrycznem — 

tj|sa 

P l a c 
w Z d u ń s k i e j - W o l i . 

Wiadomość ul. Zakątna Mk 66, m. 41 
od godz. 7 p. p. 

mi iKiun. 
Uwaga: Przyjmują także obstalunki 

Cegie ln ian 6 9 
front U piętro m, 7. 

Tamże mogą sią zgłosić wykwalifikowane 

3699 

szwaczki. 

do sprzedania w bardzo dobrym stanie, 
4 tonowy, 45 P. S., firmy .Bergman*. 
Do obejrzenia Zgierz, ul. 3 Maja 10. 

3616—5 

Krawcowa 
do szycia w domu 

POSZUKIWANA 
Zgłaszać się Łąkowa 20, 

3706 inż. Sapociński. 

Oskar Kahlert 
: S Z L I F I E R N I A S Z K Ł A 

I P O D L E W N I A L U S T E R 
U l i , ul. wólczańska Hq 109. 

Uwaga: Wyrabiam lustra toaletowe 1 
ścienne od najmniejszych do najwięk­

szych rozmiarów 

T O R E B K I , 
pończochyc 

F I R A N K I , 
J E D W A B , koszule męskie, płótno 

i wszelką manufakturę 
P I O T R C H A R I , P i o t r k o w s k a 3 7 , 
w podwórzu). 291 

8 Do sprzedania 
dwa urządzenia gazowni na odpadki 
naftowe, używane, uszkodzone, pro­
dukcja jednego urządzenia około 400 
m. sz., drugiego — 16 m. sz. gazu 
świetlnego. 

Obejrzeć można w Z a k ł a d a c h 
Ż y r a r d o w s k i c h w Ż y r a r d o w i e . 

POSZUKUJĘ 

z czterech pokoi z wygodami 
w ładnym domu, nie wyżej 
drugiego piętra. Cena od u-
mowy. Pośrednictwo pożądane. 

Of, sub. „J. G. 300" do administracji 
|3<W4 .Republiki'. 



« 

Str. 12 „ R E P U B L I K A " . 

. P A R K 

HELENO W" 1 D a l ś 1 1 ' B i r a n o 
P A R K 

O r k i e s t r y S y m f o n i c z n e j | „HELENOW" 
pod dyrekcją T e o d o r a R Y D E R A . 

W programie najnowsze szlagiery operetkowe: Frasoulta, Miki! Katja tancerka I inni 

Dziś wieczorem od godz. 
6-ej 

W c z w a r t k i Koncer ty Symfon iczne . 
(Orkiestra w zwiększonym- komplecie). Początek-o g. 8-ej. 

KONCERT POPULARNY 
Codz ienn ie Koncer ty P o p u l a r n e 

od g. 7 w. a w soboty i niedziele od g. 6 w. 

PORANKI m , , ^ ' c z n c w . s o b -°- l y 

P A R K 

„HELENOW" 

niedziele od g. 11 r. 

K o m u n i k a c j a t r a m w a j o w a zapewn iona do pó łnocy , 
Łódki — Fontanny — Wodotryski — Wodospad i. t, p. 

Pierwszorzędna restauracja i kawiarnia na miejscu. 

P A R K 

„HELENOW" 

SCALA* 
DYR. S. KUPERMANA. 

W Y S T Ę P Y 
Dziś. 

w niedzielę 
18-go mija 

o g . ^ i p ć ł w . Komedja klas 
gram w 

M R S J H F J W P K I E G O Ż Y D O W S K I E G O T E A T R U A R T Y S T Y C Z N E G O Pod rez. Zygm. 
JUTRO 

Po raz ostataill Serkele Poraź 

£ 1 1 1 . n W i l i i 
• i • aa • aa ia • * • • » Ł^^S 

IB (LI 8 
1 , 4 V L I I I! Li 

1 "** 
F I 1 

AL. KOŚCIUSZKI 41 3 
(RÓO ANDRZEJA) 

O D W O Ł A N I E . 
Z powodu niedostatecznego przygotowania tech­

nicznego (coraz większy przypływ faatów) Komitet 
postanowił ciągnienie swej loterji, wyznaczone pierwot­
nie na dzień 18 maja 1924 t- odłożyć na czwartek 
dnia 29 maja 1924 r. o godzinie 3-ej po południu 
w gmachu Województwa Łódzkiego. MlJiytjj 

• Za Komitet 
<—) Dr. Grabowski. 

— — — — w w u « )9—mt9*9ti@a 

fi SKŁAD SUKNA $ 
FIRM ZAGRANICZNYCH g 

D-ra Sz. Etingera w 3 odsłonach 
Warszawie przeszło 100 razy. 

w poniedziałek 

PRiJERA! 
Komedja w 

Turkowa. 
Przedstawiciel 
W . I. K. T . 

A. HALPERN. 

"Bilet ty w Kosie 
Teatru. 

Południowa Nr. 23 
Specjalista chorób 
skórnych i wene­
rycznych. Przyj­

muje od 8—101 pół 
1—2 I od 4 — 8-

Akuszor ja 
I chor. kob iece . 
D z i e l n a 6 . 

' T E L E F O N 1-64. 
Przyjmuje od 4—5 

Dr . m e d . 

S. Kantor 
Specjalista chorób 
skórnych i wene­
rycznych I włosów 
Gabinet ROntgena 
I śwlatło-lecznlczy 

ul.PiotrKowska U 4 
róg Ewanglellcklej 
Oodzlny przyjęcia. 8—5 
6-8 Dla p«A 6—fi 

t. 

L Dr. m e d . 

3728 i. 
DYREKCJA TIIAZJI IM. te. IP. SKORUPKI 

(T-wo OŚWIATA) w Łodzi ut. ks. Skorupki (Placowa) 13 
teL 2-98 podaje do wiadomości, że egzaminy wstępne rozpoczną 
sią w poniedziałek dn. 23 czerwca o godz. 9-ej rano. 

Podania przyjmuje kancelarja gimnazjalna codziennie (z wy­
jątkiem świąt) od godz. 9-ej do 13-ej do dnia 20 czerwca włącznie. 
Do podania należy dołączyć metrykę urodzenia w pełnym wypisie, 
świadectwo powtórnego szczepienia ospy oraz świadectwa szkolne. 

Dla zdolnych a niezamożnych kandydatów do klasy wstęp­
nej zarezerwowano pewną liczbę miejsc ulgowych. 

Dyrektor (—) W, Davison. 722 

llW 1). 4.50 tafcaiili Zł. i-
fabryce wyrobów dzianych 

Narutowicza (Dzielna* " uJ.Pr 

W Y R O B Y 
Ż Y R A R D O W S K I E 

poleca w w ie l k im wyborze hurtowo 
i deta l iczn i * po cenach zniżonych. 

IW. ALTMAN, 
PiotrKowsKa 59. 

P o t r z e b n e s ą 

P-A-N-N-Y 
d o p r a c o w n i 

u b i o r ó w dz iec innych. 
D. BROHLom. Tiauntii t i Kapelusze damskie 

front parter mieszk. łft 2 
m Dz ie lna MK 3 5 . 

Choroby skórne, 
[weneryczne 1 mo-
|czopłclowe, lecze­

nie .sztucznym 
słońcem górskim. 

DZIELNA JA 9. 
Przyjmuje od8—10 
pół. i od 4 — 8 

Teł. Nr. 28-98 

Kupno I s p r z e d . 
Cprzedara książki 

treści naukowej 
beletrystykę w Ję 

zykach niemieckim, 
francuskim, angiel­
skim i rosyjskim 
po bardzo niskicli 
cenach. Nowo-Ce-
telnlana 10 front 
i piętro lewe drzwi 

od 4—8. 595—3 

Choroby skórne, 
włosów, wenerycz­
ne > moczopłciowa 
Leczenie światłem 
(lampa kwarców 

i promieniami 
Rontgenn. 1) 

Zawadzka Ja 8. 
Telefon Nr. 25-3-

D i * pań od i—5. 
oddzielna poczekalni. 

KRYNICA 
Ir.med. B. Edelmaa 

[ordynuje Jak daw-
'niej od 15 maja b.r 
w willi .Siedlisko* 

Ceg ie ln iana 4 3 
Choróbj skórue. we 
nerjtine i raorzopłciowq 
Leczenie sztuczne 
słońcem wyżyno 
wym. Przyjmuje 

od od 5—8 

Dr . m e d . P.l 

[trwałe 1 wykwintne 

na raty 
długoterminowe ta 

nlo poleca 

„BON - T O N " 
Pomorska 23. 

R-tia hzemiiisty 
[Piotrkowska 178 

Pprzedam maszynę 
U damską bęben­
kową, gramofon 
kryty z plytamy 
Orla 12 m. 21 

Wózeczki sportowej 
dziecięce po ce­

nie przystępnej po­
leca Reltberger ul. 
Piotrkowska M 107 
m. 10. 3617-

nół ładnego 2-cli 
piętrowego domu 
duźein niezabudo 

wanym placem z 
mieszkaniem 3-ch 

pokojowem bez dłu 
gów w śród mieścin 
do sprzedania. Zgł. 
do adro. .Republ*. 
sub. , M . W.' 36. 

654—3 

krzeseł 1 fotel 
czarne kryte gô  

bellną. Sprzedam 
okazyjnie. Cegieł 
niana 64 m. 9. 

Buchalter posiada 
kilka godzin wol 

nych. Oferty sub 
„Samodzielny" do 
„Republiki". 

Meble stylowe na 
raty nadszedł 

świeży transport 
modeli wykonanie 
solidne odświeża 
nie mebli i wszel 
kle zamiany. Za­
kład stolarski Lu 
bełska 6 przy Na-| 
Piórkowskiego. 

Zawadzka 10 
Choroby skórne 
i weneryczne. 

Przyjmuje od 9—1 

Dr. 

t 
N a w r o t Na 7 . 

Choroby skórne 
1 weneryczne 

Przyjm. od 10—12 

I 
Dr . m e d . 

Sprzedajemy na 
najdogodniejszych 

warunkach. 
302—5 

IĄ WYPŁATĘ, naj 
tańsze ceny! 

Największy wybó 
Oabardiny Bostony 
Szewioty Kamgarny 

Trlkotlna Tafty 
Krep-de-chine Fran 
cuskie Satyny Fro-
tee Muśliny Kreto-

ny Białe płótna 
Etaminy Batysty 

Firanki Kapy plu 
szowe Zefiry Chus 
teczki Podsaewki 

Wsypa pościelowe 
Obrusy i inne. 

„Nadzieja*Killńskie 
go 44, IN. 10. 

:alnle piizaty po-
[trzebny zaraz Oferty 
|z referonciaml i wa­

runkami przyjmuje 
atfm. „Republiki" 

pod B. I I . 

Choroby wewnętrz­
ne i dzieci 

przeprowadził się na 

DL. li.-teuielDiana. 31 
przyjmuje od 5—7. 

S A N D A Ł K I 
skorochody, pan­
tofle domowe za­
kopiańskie pan­
ią* tofle. 

PoŁers I lge 
Piotrkowska 93 

aLUZACA do ku 
J chnl i sprzątania 
z dłuższemi świa­
dectwami do dwóch 
osób może się zgło 
slć Piotrkowska 200 
front III piętro m.6 

8662 

rncl potrzebni 
do sprzedaży 

węgla po sklepach 
budkach. Oferty 
pod A. B. C. skła­
dać w administracji 
pisma. 3628—3 

KALNIA SZTUCZ­
NA. Tkanie róż-

Inej formy dziur nie 
do poznania jak w 
ubiorach, towarach 
swltrach, firankach 
tak w dywanach. 
Obecnie Piotrkow­
ska 02. w podwórzu 

3738—2 

•jencl są potrzebni 
łt Dobry zarobek. 
Zgłosić się Andrze 
"a 38,mleszk. 17. 

Bntyn 
dvi 

L o k a l e . 
Olbrzymi pokój fron 
U towy z balkonem 
w śródmieściu oraz 
,asna dębowa sy-
plalka lub bez zaraz 
do odstąpienia. Of 
do adm. .Republiki' 
snb. „Tanio". 

3655 3 

Pokój z kuchnią 
ładny i suchy 

wygodami na 11-irn 
iłętrze wraz z me 
iłami nowemi we 

dług ostatniej mody 
z powodu wyjazdu 
jest do odstąpienia 
od zaraz ulica Ale­
ksandrowska od Ss 
24—30. Cena przy­
stępna. Oferty do 

adm. .Republiki 
pod .Wyjazd". 

3650 2 

Do wynajęcia 2 po­
koje z kuchnią z 

dwoma wejściami z 
wszetkierai wygoda 
mi oraz murowaną 
szopą w śródmieś­
ciu zaraz do odstą 
pienia. Wiadomość 
u p. Szwarcberga 
Konstantynowska 

Nr. 37. 3631 

RYKOTINA ? 
Sz. P. fabrykan-
v trykotlny up-
iza się o łas. ad­

resy we własuem 
Interesie of. pod 
Nowa Drukarnia" 
lo niniejszego 

dziennika 3712—3 

nowana gospo 
. lynł z dobrym' 

świadectwami po 
szukujc posadę w 
miejscu lub na wsi 
Oferty pod lit. .ES r 

w ekspedycji nlnie 
szego pisma 

•Nauka I w y c l i o w 

PRYWATNA szkol 
powszechna Sz 

Zielonki ul. Wschód 
nla Nr. 68, przyj 
muje chłopców od 
lat 7 i przyspasabla 
do szkół średnich, 
jednocześnie grun 
towne przysposabia 
nie z Języka hebraj 
sklego 1 przedmlo' 
tów Judaistycznych 

MAUCZYCIEL nauk 
U handlowych na­
ucza szybko buchał 
tcrjl. Wólczańska 98 
m. 14, 669— 

Angielskiego kon 
wersacji I litera 

tury udziela rutyn 
wany nauczyciel. 

Nowo-Cegielniana 
łfe 12, ra. 4, od 3-
po pol. 588— 

R o z m a i t e . 

Do sprzedania uży> 
wany stoi biu­

rowy, etażerka. 
Piotrkowska 92 m 
97 (poprzeczna ofl 
cyna, 111 piętro) od 
g. 1 do g. 3. 

3696-3 

Posady . 

Inteligentny kawa­
ler — kupiec po­

szukuje w śródmleś 
ciu pokoju umeblo 
wanego. Oferty 

składać do admini­
stracji .Republki', 
sub, W. O. Wl 

3555 

Skrzypce włoskie 
sprzedam tanio 

Sienkiewicza C7. 
Sklep komisowy 

r zyjnle do sprze­
dania bekesza 

w dobrym stanie na 
oposach z czapką 
Obejżeć można 
Pańska 78. Kamln 
ski od 2-giej do 
5-tej. 3733—2i 

lagineła dziew 
L cr.ynka lat 10 
blondynka oczy 
niebieskie czerwo­
na sukleka w białe 
kuleczka fartuszek 
czarny satynowy 
żakiecik krotki cie 
pły bron zo wy 
paski popielate, 
pantofle płucienne 
i czarne pończochy 
nazywa się Stani 
sława Każmlercza 
kówna ul. Pawia 24 

fAŻNE DLA PANI 
Przyjechałam z 

zagranicy 1 nau­
czam nadal każdą 
; pań kroju i szy­
ła w przeciągu je-

jduego miesiąca za 
|25 złotych Uwaga: 
przyjmuję również 
lekcje prywatne 

do 50 złotych mie­
sięcznie. Ul. Pań­
ska 9 m. 33 prawa 
oficyna pierwsze 
piętro, Szwarc u 

Grynblat. 
Zapisy od 10—11 

1 2 - 3 

ZAGIBIONG DOKOIUTJ 

Iarkowlcz Izaak za 
gubił dowód o-

soblsty, wydany 
przez Komisarza 

.Rządu na m. Łódź". 
Iw dniu 18.9.1920 r. 
pod Nr. 1082. 

6 8 5 - 2 

laglnął tymczasowy 
|Ł dowód osobisty 

.a imię Zofjl Ga­
lewskiej wydany w 
IŁodzl przez Prez. 
Policji Państwowej, 

3667 3 

akób Czap uczeń 
I szkoły powszech-

jnej.Nr. 127 zgubił 
Imatrykulę. 3620-3 

TAPICER DEKORATOR 
bakłada firankl.prze' 
kabia meble przyj* 
(muje abstalunkl ma» 
terace, kozetki plu­
szowe, otomany, dę* 
bowe, krzesła i kni< 
bowe garnitury o 5" 
proc. taniej. Uwag* 
tylko Cegielniana 

Setki tysięcy osób 
przekonało sią o skuteczności 

Kremu ORO 

ZWYCZAJNE: mk.8o.o00 z« wiersi ralllmetrowy(na stroni . 10 wpalt). W riiKbCIti: oA, 189,000M ^ J * ' , , . o0 
8 S I p , | „ . NADESŁANE: mk. 120000 aa w l . t i s milimetrowy (o t i t r . 8 upolt)• „Nfc^KY' | U ! | 

wlcra»mUlmdtrowy (na «tr. S (zpalt). Zaręczynowe i zaślubin, po t r . H d » ink. lO.ooJ.uiw. " 
„. obliczonych po urzędowym knrilfl (ranka zlot.EO- Z ł wiersz wysokoScr 1 milimetra, w 

bo'i,' Naoeslane i Nekrologi ,Z 2 r . Zwyczajne 20 ijr. Zacran. o Ukf |>ro=. droze,. Za terminowy druk oj loizen admlnl.tr. nie odpowie*.. 
Drobne 75.000. Posady i poszukiwane 5o,000. Najmniejsze ogłoszenia / o * ^ 

T T ^ x w Łodzi mk. 8,000,000 miesięcznie.—Zamiejscowa ( ~ \ ^ t _ C „ ^ N : N . F ^ H ^ ^ ; 
K r P n i i m e r a t a i mk. 6,500,000mieslęcznicZ-agrankąmk. 12,000,000 ^ P l U O Z - C l 1 I d . M K . FRROOOO za wic 
r l U l U U l U u m . miesięcznie. Odnoszenie do domu 520,000 mk. • ° W , " P - O B L 

i III ' 'J " " " • ^ v - " " c ' ^ • j y £ l N , o c 6 l a n e i Nekrolog Jo j r . Zwycza/ne 20 gi 
j — , . « i u l t " i
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BTPABLIKA,! ENPFESS W I E N E M ? UCIMB
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K Ł t d j t n o w . p o a w y ł k a obowiązuj, wszystkie )uż przyjąte ogłoszenia do zmiany cen bez uprzedniego zawiadom. 
: Za wydawnictwo ^ « p u t » L a ' Sp, % ogt, odp^ Marjan Nuabaum-Oltaszaw.kl—Czclonk. .Republiki", Piotrkowska 49.~Tłocznla, Piotrkowska 15.-Redaktor odp. Jan Urbach. 
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